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Cena numeru 10 hal, z przesyłką pocztową 12 hal. 
(O W z WERE” ED E 


Od Administracyi „Nowej Reformy“. 


Z powodu nowego kwartału 


I zwiększonego w tym terminie ruchu wy- 
syłkowego, upraszamy o możliwe 


najwcześniejsze 


zgłaszanie prenumeraty, czy to bezpośrednio 
pod adresem: „Administracya „Nowej 
Reformy* w Krakowie — czy też za 
f pośrednictwem agencyj. <3 
Warunki prenumeraty ogłoszono w nagtów- 
ku dziennika. i Pok 5 
Prenumeratorzy „Nowej Reformy“ nabywać 
mogą dwutygodnik lwowski 


„NOWE MODY“ 


po zmiżonej dla nich cenie; 2 K 40 h kwartal- 
wie wraz z przesyłką. 3 5 
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Rocznica zjednoczenia Woch. 


, W roku 1852, w którym na Gzels gabinetu 
piemonckiego stanął mądry, przezorny a równo: 
cześnie bardzo energiczny hr. Cavour, idea zje- 
dnoczenia Włoch święciła tryumf za tryurnfem. 
Przez szczere przestrzeganie swobód konstytu- 
cyjnych w swojem państwie, umiał on pozyskać 
dla niego zaufanie wszystkich rewolucyonistów 
włoskich, którym przyświecała przedtem myśl 
stworzenia wielkiej republiki włoskiej i ująć 
zrealizowanie idei zjednoczenia w swoje silne 
ręce. Do celu tego dążył on już potem z podzi- 
wu godną wytrwałością i konsekwencyą. Przez 
ndział w wojnie krymskiej zapewnił on Piemon- 
łowi życzliwe poparcie Francyi i Auglii; a za- 
razem uzyskał dla tego państwa prawo głosu 
ma kongresie paryskim, z którego też skorzy- 
stał, ażeby zażądać interwencyi tych mocarstw 
przeciwko uciskowi austryackiemu w Lombar- 
dyi i Wenecyi i przeciwko absolutyzmowi i nie- 
rządowi, jakie pod panowaniem Burbonów roz- 
panoszyły się w Królestwie neapolitańskiem. 
Wojna roku 1859 przyniosła wprawdzie Pie- 
montowi jedynie Kombardyę, podczas gdy We- 
8cya pozostała jeszcze przy Austryi, lecz bo: 
esny ten zawód osłodziły Cavourovi i Piemon- 
towi rewolucye w Toskanie, Parmie, Modenie, 
w papieskiej Umbryi i w Marchiach. Pręylącze- 
nie tych państewek i prowincyj do Piemontu pom- 
nożyło ladność tego przedmurza Włoch do 11 
milionów. 

Przykre wrażenie bolesnej konieczności od- 
stąpienia w zamian za to Francyi pięknego 
miasta Nizzy i znacznej części Sabaudyi, za- 
tarła rychło śmiała, bohaterska wyprawa Gari- 
baldi'ego i jego tysiąca walecznych do Sycylii, 
niemal jawnie popierana przez Cavoura. Gdy 
w zwycięskim pochodzie, krusząc wszędzie rzą- 
dy Burbonów, armia Garibaldiego dotarła pod 
mury Caserty i gdy na drodze, wiodącej do te- 
go miasta z Teano, w dniu 29 pażdziernika 
r. 1860 nastąpiło spotkanie Garibaldi'ego z Wik- 
torem Emanuelem II, spieszącym mu na pomoc, 
walka o jedność Włoch była już rozstrzygnięta. 
Zdobywca królestwa newpolitańskiego, wyrze- 
kając się dla dobra swej ojczyzny swoich ma- 
rzeń republikańskich, przy spotkaniu tem wska- 
zał otoczeniu swemu na króla Piemontu i pierw- 
szy wzniósł okrzyk: j 
Niech żyje Wiktor Emanuel!“ i 

Dzień 29 października 1860 roku był też już 
właściwie dniem narodzin zjednoczonego pań- 
stwa włoskiego. Oficyalną narodową sankcję 
otrzymał akt ten atoli dopiero po sześciu mie- 
siącach, przez powziętą jednogłośnie w dniu 10 
marca 1861 r. uchwałę zwołanego do Turynu 
pierwszego parlamentu ogólno-włoskiego. 


ulica Kazola Ludwika 9. 


na 
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Dlaczego więv nie tę datę, lecz dzień 27 mar- 
ca b. r. obrał obecny rząd włoski do oficyalne- 
go uczczenia pamięci wiekopomnego owego ata- 
ku? Stało się to ze względn na Rzym. Pań- 
stwo włoskie, które powstało w dniu 10 marca 
1861 roku, nie obejmowało jeszcze ani Rzymu, 
ani pozostałej reszty państwa kościelnego. — 
Wcielenie wiecznego miasta nastąpiło dopiero 
w lu lat’ później, we wrześniu 1880 r. Lecz 
już w dnia 27 marca 1861 roka ówczesna kon- 
stytuanta włoska, po wieikiej, z ogromnym za- 
pałem przyjętej mowie Cavoura, powzięła uchwa- 
łę, oświadczającą, że dzieło zjednoczenia Włoch 
dopiero z zajęciem Rzymu dokonane będzie i że 
tomiasto musi się stać stolicą państwa 
włoskiego.- 5 ` 

Przeprowadzenie -tej - uchwały było vstatnim 
wielkim czynem Cavoura. Umarł on wkrótce po- 
tem, nie doczekawszy się jej spełnienia, Po je- 
go zgonie Zjednoczone Włochy przebyły ciężkie 
i niebezpieczne przesilenie finansowe i gospo: 
darcze, lecz nawet połączone z tem wstrząśnie- 
a nie zdołały już zachwiać potężnem jego dzie- 
em. « PNE man 

WwW ciągn lat pięćdziesięciu, ktore minęły od 
tych pamiętnych wypadków dziejowych, zjedno- 
czone Włochy skonsolidowały się na wewnątrz 
zupełnie, Silne jeszcze w roku 1861 — mimo 
łączącej wszystkich idei zjednoczenia — anta- 
gonizmy partykularystyczne, przeciwieństwa mię- 
dzy północną a południową częścią półwyspu 
zatarły się tak dalece, że dziś żadnej waźniej- 
szej nie odgrywają roli i odzywają.się już chy- 
ba tylko w drobiazgowych sprawach natury lo- 
kalnej. Ludność państwa wzrosła o przeszło 10 
milionów, podniósł się poziom oświaty ludowej, 
a równocześnie wzrósł także znacznie ogólny 
dobrobyt. W koncercie mocarstw europejskich 
zajmuje królestwo włoskie dziś bardzo poważne 
stanowisko, oparte na wielkiej armii, silnej flo- 
cie wojennej i na upurządkowanym już stanie 
finansów państwowych. - A 

I kwestya rzymska, która w pierwszych 
trzydziestu latach istnienia królestwa włoskiego 
narażała rozwój wewnętrznych jego stosunków 
nieraz na rvzliczne trudności, a nawet wstrzą- 
śnienia, dziś już straciła prawie zupełnie pier- 
wotny tak ostry swój charakter. Dla dworów i 
rządów zagranicznych zeszła ona już wyłącznie 
na poziom kwestyi etykiety dyplomatycznej i 
dworskiej, politycznie zaś żadnej nie odgrywa 
roli. Ustawę gwarancyjuą, zapewniającą Waty- 
kanowi zupełną niezawisłość, rząd włoski wy- 


na u 


konywa z wielką ścisłością i w całej pełni zi-| 


ściły się jużsłowaCavoura,żebezpieczeństwoi swo- 
boda Watykanu na utracie państwa kościelnego 
nie tylko nie ucierpi, lecz nawet zyska. 

Z zadowoleniem też dzisiejsze Włochy spo- 
glądać mogą na ten pierwszy okres państwo- 
wego swego istnienia, a nadto także z wiarą i 
ufnością w przyszłość. 


Przed rozwiazaniem Rady państwu. 


(Telefonem.) 
wi Wiedeń, 30 marca. 


Rouzwiązunie Rady państwa ma być 
dziś albo jutro ogłoszone. Dziś odbę- 
dzie się posiedzenie Rady ministrów, na 
którem spodziewają się juź ostatecznej de- 


„Oto król Włoch!jcyzyi eo do ostatniej propozycyj rządu. Gdy- 


by ta decyzya dziś nadeszła, to rozwiąza- 
nie Rady państwa jeszcze dziś na- 
stąpi. 

Na dzisiejszem posiedzeniu Rady ministrów 
ustanowione będą te rozporządzenia, które mają 
być wydane na podstawie $ 14, a także i czas 
trwania prowizoryum budżetowego, a mianowi- 
cie rozstrzygnięta ma być kwestya, czy prowi- 


MACIEJ WIERZBIŃSKIL 


POD MYSZĄ WIEŻĄ. 


POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA. 


(Ciąg dalszy.) 


W. 4 

— Mamo, Lisnowski jedzie na rowerze za 

nami! 
_ Bzmytkowska żywo odwróciła głowę i strze- 
lila krogulczem okiem w długą, zadrzewioną 
ulicę Parkową, miejscami niezabudowaną, miej- 
scami obwarowaną wilami i pretensyonalnymi 
domkami, jakby z przedmieść berlińskich prze- 
niesionymi. ~ 

— Dokąd on może tędy jechać? Już drugi 
raz go spotykamy. 

— Zapewne do Broniewic — odrzekła panna 
Janina. 

— Ależ niepodobno, aby wiecznie jeździł do 
Broniewic! Był tam raz na obiedzie.. Taki 
_Broniewiecki nie będzie z nim za panie brat! 

— Kto wie. To podobno człowiek o szerokich 
poglądach, wykształcony, europejski. 

— O tak, o bardzo, bardzo szerokich poglą- 
dach! — odrzuciła znacząco paui adwokatowa, 
pełna życia osoba, niestara jeszcze, zarejestro- 
wana w pojęcin zbiorowem Labina jako wyga- 
duna, zjadliwa i — nie wiadomo dlaczego — 
„niebezpieczna*, — Jeśli to istotnie, jak mó- 
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* Zob. Nr 128, 


wią, europejski człowiek, to nie wiem, w 
mógłby mieć wspólnego z Lisnowskim, który 
pewnie nosa po za Poznań nie wychylił, Chyba 
jakie hulanki! |" 

Nadjechał Lisnowski. Skoro ujrzał zdaleka 
błękitną sukienkę panny Janiny, począł naci- 
skać pedały coraz wolniej i wolniej, bo pałał 
chęcią zamienienia z nią słów kilku, a krępo- 
wany nieśmiałością wobec dobrze ubranych ko- 
biet, nie mógł zdobyć się na odwagę. Nie miał 
wyobrażenia, czy kodeks pozwala mu zejść z 
roweru i powitać panie bez zachęty, nie wie- 
dział czy to wypada, lękał się, jak one by to 
przyjęły. Wszystkie mgliste obawy i wzgiędzi- 
ki, zabijając życie towarzyskie w Lubinie, para- 
liżowały go w tej chwili. : 

Przesuwając się powoli tuż obok chodnika, 
jakim „postępowała pani adwokatowa z córką, 
złożył im piękny ukłon, modłąc się o słowo po- 
witania z ich strony. I w istocie ciekawa pani 
Szmytkowska ozwała się uprzejmie: 

— Dzień dobry! Na przejażdżkę? Na prze- 
jażdżkę? 

Redaktor natychmiast zeskoczył z roweru, 
emoknął panią adwokatową w rąkawiczkę, uści- 
snął maleńką rączkę panny z prawdziwą ser- 
decznością. 

— Jadę do Broniewic. 

— Pan tam częstym gościem? : 

— Bardzo częstym. Dwa, trzy razy tygo- 
dniowo... | 

— Na partyjkę? 

— Nie na podwieczorek, na gawędę z panem 
Broniewieckim i Doroszewiczen, malarzem z 
Warszawy. 
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zuryuiu budżetowe ma być wydaue „do Końca 
roku, czy też na kiika tylko miesięcy. 

Co się tyczy nowych wyborów, to piaw- 
dopodobnem jest, że wybory odbędą się w ter- 
minie bardzo wczesnym, tak, aby pariament 
mógł się zebrać już w drugiej połowie 
czerwca. Ma się to stać nie tylku na życze- 
nie stronnictw, ale też — jak.twierdzą — na 
życzenie ster wojskowych, któreby chciały 
przeprowadzić nową ustawę W U w usł 
letniej, mimo a ta ma wejść w Życie 
dop. Ra r. 1912. | 
* Niektórzy twierdzą, że hr. Gołuchowski 
i kilku innych wybitnych członków Izby panów 
czynią starania o niedopuszczenie do roz- 
wiązania Izby. Starania te jednak nie 
odniosły żadnego skutku "" 

Wiadomości, pochodzące ze źródeł czeskich, 
o powołaniu szeregu mężów zaufania do cesa- 
rza w sprawie rozwiązania Rady państwa, na- 
zywa „N. Fr. Presse“ bajkami politycznemi. 
Dalej donosi „N. Fr, Presse“: Pos. Suster- 
sicz oświadczył, że Słowieńcy, po przeprowa: 
dzeniu nowych wyborów, nie wstąpią do 
Unii słowiańskiej, z powoda poczynio: 
nych dotąd smutnych doświadczeń. - 


Wiedeń, 30 marca. 

Poseł German ogłasza w „Die Zeit“ arty- 
kuł, w którym oświadcza się za najwcze- 
śniejszym terminem wyborów. Stron- 
nictwa amiarkowane nie wytrzymałyby długiej 
agitacyi wyborczej, trwającej aż do jesieni. — 
Stronnictwa większości są z powodu posiępo- 
wania rządu w bardzo trudnem położe- 
niu. Trudno będzie bowiem wytłemaczyć wy- 
borcom, że Izba ludowa przez 4 lata nie znala- 
zła czasi na załatwienie konieczności ludowych. 
Z wyjątkiem ustawy o opiece mitszkaniowej, 
nie nie zrobiono w tym kierunku. 

Cały cenny materyał, przygotowany w komi- 
syach, pójdzie wskutęk rozwiązania Rady pań- 
stwa do kosza. Co się tyczy intencyj, jakie 
ma rząd w rozwiązaniu Rady państwa, to nie- 
którzy twierdzą, że głównym motywem jest tu- 
taj chęć rządu pozbycia się obowiązku załatwie- 
nia szeregu ważnych spraw społecznych 
i lndowych. 

"Poseł German oświadcza, że temn twierdze- 
niu wierzyć nie można już ze względu na mi- 
nistrów parlamentarnych, którzyby z pewnością 
takiej taktyki nie aprobowah. © -> sk 


Wiedeń, 30 marca. 
"Jako objaw bliskiego rozwiązania Rady 
państwa uważają nadeszłą tu z Kotoru wia- 
domość, że rozpisany tam na dziś wybór ścisły 
na posła do Rady państwa został odwo- 
łany. 


Ataki wyborcze na stronnictwo : 
demokratyczne, 


TV. 


Drożyzna w Kraxowie I w innych miastach. 


Już Stanisław Szczepanowski trafne uczynił 
spostrzeżenie, że miasta w Galicyi są nie spo- 
tysanem nigdzie indziej zjawiskiem: wszędzie 
są one zbiorowiskami produkcyjnemi, wsze- 
dzie indziej są ogniskami przemysłu i rękodzieł, 
a równocześnie handlu w większych lab mniej- 
szych rozmiarach, Takie miasta mają więc swo- 
ją ekonomiczną racyę i podstawę; ludzie zbie- 
rają się w nich, wytwarzają wielkie spółki prze- 
mysłowe i finansowe, mają pewne powody ma- 
teryalnej natury i pewien interes w tem, że tu- 
taj a nie gdzieindziej się gromadzą, W Galicyi 
przeciwnie, miasta nie są zbiornikami produku- 


ą Kraków, Czwartek 30 Marca 1911. 


Prenumnmieratę przyjmują: 
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Fiałka i Turka, ul. Szewska. 


W Wiedniu Herman Goldschmied 


i dla zamiejscowych, a 1 kor. 


jącemi, lecz konsumującemi. Pewna sfera 
ludzi, urzędników, żołnierzy i t. d. otrzymująca 
z zewnątrz staże płace, skazana jest na wyda- 
wanie ich w miejscu. Rękodzieło i handel w 
pierwszej linii tych ludzi obsługuje i z nimi 
jest związane. Zawody istotnie produkujące scho- 
dzą na plan drugi. Niech Lwów przestanie być 
stolicą kraju, niech centralne władze kraju, pań- 


— Biuro dzienników M. Hupozyca, ul. Wiślna. 
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nie trudno zdać sobie sprawę z tych ogromnych 
skoków, jakie odbyły ceny najmu mieszkań. - 

Łącznie z tem idą ceny, coraz większemi 
podatkami okładanych, przedmiotów codzien- 
nej konsumcyi, na co znowi * składają 
się, oprócz podatków konsumcyjnych państwo: 
wych, krajowych i gminnych, owe kunjunktury 
i zjawiska powszechno-światowe, w połączeniu 


stwowe i autonomiczne, przeniosą się z całą, z polityką cłowo handlową i agrarną w Austrji, 


rzeszą urzędników do Krakowa, a Lwów spad- 
nie do rzędu drugorzędnego miast: prowincyo- 
nalnego. Pierwszemu lepszemu miastu, nawet 
większemu, w Galicyi, odebrać załogę wojskową, 
sąd i starostwo, a ruina ekonomiczna gotowa. 
Rady gminne też takich miast nigdy prawie nie 
zastanawiają się nad tem, czyby nie można za- 
chęcić kogoś do założenia w ich-obrębie fabry- 
ki lub większych warsztatów rękodzielniczych, 
lecz przemyślają nad tem, czyby nie udało się 
uzyskać jakiegoś batalionu wojska, nowego są- 
du, starostwa i t. p. l 
Ten brak przemysłu i handlu, brak sinmiej- 
szych ognisk finansowych w naszych miastach 
galicyjskich, jest też w znacznej części przy- 
czyną ich mizeryi i drożyzny, w pierwszym rzę- 
dzie mieszkaniowej. Bo w jaki sposób od- 
bywa się repartycya podatków w ministerstwie 
skarbu, aby z pod fiskalnej śruby wycisnąć ta- 
kie fundusze, jakie wstawiono w dziale docho- 
dów budżetowych, na pokrycie zwiększających 
się w szaionem tempie wydatków, zwłaszcza na 
armię i marynarkę? Każdy kraj musi co roku 
dać więcej, — bez względu na to, czy się eko- 
nomicznie podnosi, lub upada. Po prostu mówi 
się prezydentowi dyrekcyi skarbowej, ile z ka- 
żdej kategoryi bezpośrednich i pośrednich po- 
datków ma wycisnąć i oddać skarbowi państwa. 
Reszta należy do władz skarbowych. Puszczają 
w ruch śrubę podatkową i rzecz skończona, 
Ofiarą tego systemu padają w pierwszym 
rzędzie miasta. Faktem jest, że dochód z po: 
datku gruntowego nie zwiększa się, a raczej 
maleje; więc zwiększa się gwałtownie podatek 
zarobkowy, domowo-:czynszowy, i do bajecznej 
wysokości dochodzą wszelkiego rodzaju pań- 
stwowe, krajowe i miejskie podatki spożywcze. 
Krakowowi przydziela się, wedle ogólnej re- 
partycji, taką e taką kwotę podatku państwowego 
i tę zapłacić masi, A że brak tutaj większych 
ognisk przemysłu, handlu, finansowych przed- 
siębiorstw, więc cały ciężar podatków państwo- 
wych, dodatków krajowych i miejskich, spada 
na domy i na artykuły spożywcze. 
Właścicielowi domu nie pozwala władza po- 
datkowa za zbyt niskim czynszem wynajmować 
mieszkania. „To mieszkanie, — mówi się mn — 
przedstawia wartość czynszową 2000 kor. Od 
tej kwoty zaplacisz pan podatek bez względu 
na to, ils pan bierzesz czynszu*. A jeśli o 
Krakowie mowa, to zważyć należy, że zna- 
cznagliczba instytucyj i przedsiębiorstw państwo- 
wych, operujących także w Krakowie, opłaca 
podatek zarobkowy we Lwowie, skutkiem 
czego stolica kraju ma z tego źródła blisko 
milion koron rocznego dochodu, gdy w Kra- 
kowie dochód ten figuruje z kwotą około 30.000 
kor. Podatku od kolei państwowych nie bierze 
Kraków, lecz bierze go Lwów i Wiedeń. Na- 
wet kolej północna opłaca podatki w miastach 
śląskich, a nie w Krakowie. Pozbawieni więc 
jesteśmy tych wysokich podatków państwowych, 
od których moglibyśmy pobierać dodatki gmin- 
ne, Nie mamy do czego tych dodatków doda- 
wać.., a cały ciężar podatków państwowych i 
dodatków gminnych zwala się na domy. `. 
To jedno wystarczy do spotęgowania droży- 
zny mieszkaniowej. A jeżeli do tego doda się 
wysokie i coraz wyższe, w szałonem tempie 
wzrastające ceny materyału budowlane- 
goi robotników, i jak dotąd, zawsze bar- 
dzo drogie grunta budowlane i t.p, to 


widziałyśmy onegdaj w Lubinie z p. Broniewie- 
ckim! Brunet o bladej twarzy, w miękkim, filco- 
wym kapeluszu popielatym. 

— Tak, to Doroszewicz, kończy portret dzieci 
pana Zbigniewa i ma rozpocząć portret jego 
samego — rzekł redaktor i zarumienił się lekko, 
bo nie wiedział, czy wobec przyzwoitych dam 
wypada wspominać © „naturalnych* dzieciach 
Broniewieckiego. koń t 

Ze względów wyższej dyplomacyi pan Ta- 
densz nie zdradził się, że jeździł do Broniewic 
w cela katalogowania pozostałego po ojcu pana 
Zbigniewa księgozbioru, obfitującego w cenne 
broszury polityczne, niemieckie i polskie, odno- 
szące się do dziejów W. Ks. Poznańskiego po- 
rozbiorowych. Broniewiecki powierzył mu tę 
pracę, nie tyle by uporządkować bibliotekę, o 
którą nie bardzo się troszczył, ile dlatego, by 
umożliwić pracowitemu, pożytecznemu a żle wy- 
nagradzanemu redaktorowi wyjazd do Krakowa 
i do Zakopanego. Nie pojmował bowiem, jak re- 
daktor-polityk mógł żyć w tak zupełnej niezna- 
jomości stosunków polskich w innych dzielni- 
cach, jak mógł istnieć Polak, duchem obywa- 
telskim ożywiony i zaliczający Się do inteli- 
gencyi, który nie przestąpił jeszcze progów Wa- 
welu, nie widział Wisły z mogiłą Kościuszki. 

Do rozmowy z Lisnowskim panna Janina nie 
wtrącała się, ale mądre, chabrowe jej oczy Spo” 
czywały na twarzy jego, jakby tomy z niej 
wyczytać chciały. Dopiero teraz zagadnęła go: 

— Podobno jakiś proces grozi „Piastowi* ? 

— Już pani o tem słyszała. Istotnie. Dono- 
simy o tem w dzisiejszym numerze „Piasta*, 

— A co to takiego? — wpadła pani Szmyt- 


— A wiec to malarz z Warszawy. To jego lkowska 


którą przedstawiliśm; `w poprzednim artykule. 
"Polityka gospodarcza gminy mająca na 
celu powstrzymanie dalszego wzbierania droży- 
źnianej lawiny, nie jest więc rzeczą łatwą, acz- 
kolwiek jest ona tej gminy obowiązkiem i za- 
daniem niezaprzeczonem. W zakresie mieszka: 
niowym zrobiono w Krakowie rzecz naj- 
ważniejszą: zdobyto u rządu przełożenie we- 
wnętrznego pierścienia fortecznego, zakupiono 
wielkie kompleksy gruntów budowlanych, a na- 
wet kamienic, utworzono „Wielki Kraków* 
W ten sposób położono kres "lichwie gruntów 
budowlanych. Na tej podstawie da się już zro- 
bić bardzo wiele. * : a m Ć 

Choćby nie więcej, to ta zdobycz, to zago- 
spodarowanie gminy w grunta budowlane, jest 
czynem realnym i dodatnim, który nie licuje 
z wyborczym zarzutem, że stronnictwo demo: 
kratyczne nie dla powstrzymania drożyzny nie 
zrobiło. 

Jelnym z najważniejszych artykułów sp o- 
żywczych, o który toczyły się wałki w kra- 
kowskiej Radzie miejskiej i w opini publi 
cznej, — było mięso. I tutaj wchodzą w gre 
czynniki, w znacznej części od miasta niezale- 
żne, — jak to wczoraj wykazaliśmy, — a te, 
które od gminy zależały, były, właśnie ze 
strony klubu demokratycznego, za- 
wsze poruszane i na pierwszym planie polityki 
ekonomicznej gminy stawiane. Sprostować tutaj 
atoli należy mylne mniemanie, jakoby magistrat 
miał prawo normować ceny mięsa 1 pieczywa. 
Tak nie jest. Magistrat ma jedynie prawo 
przestrzegać, aby rzeźnicy i właściciele pie- 
karń po takiej. a nie wyższej cenie sprzedawali 
towar, jaki w cennikach magistratowi przedło- 
żyli. Zapewnie, pewien nacisk magistrat, jako 
władza przemysłowa, wywierać tu może, ale 
obrona zprzeciwnej strony także nie jest prze: 
cież. wykluczona i z nią trzeba się liczyć. ` 

Z przedsiębiorstwem jatek miejskiecn 
porobiono też w różnych. większych i mniej- 
szych miastach doświadczenia, które nawet w 
Wiednia, pod energiczną ręką Lmegera, nie dały 
oczekiwanych rezultatów. Pewnego zawodu do- 
znaliśmy także w Krakowie. Ostatecznie jatka 
własne otworzył, przy poparciu gminy, Zwią- 
zek ekonomiczny, także nie z tym rezul- 
tatem, jakiego oczekiwano. 

Czy za tę drożyznę w Krakowie, jako objaw 
niemal powszechny, ma wina spaść niepo- 
dzieinie na klub demokratyczny w 
Radzie miejskiej, jak to głosi się dzisiaj 
w zapale agitacyi wyborczej? Czy w miastach 
austryackieh, w których przecież inne stronnie- 
twa kierują gospodarką gminną, panuje zdu- 
miewająca taniość? Prusimy wymienić nam nie- 
tylko w Galicyi, ale w całem państwie, 
miasto wyżej 40 tysięcy mieszkańców, o którem 
możnaby powiedzieć, już nie że jest „tuniem*, 
ale że nie jest „drogiem*, W prowincyonal- 
nych nawet, małych miastach Galicyi, panuje 
drożyzna nieraz większa, niż w Krakowie, z tą 
tylko różnicą, że mieszkanie i artykuły spo- 
żywcze dostaje się zwykle w bardzo poślednim 
gatanku. z : "r 

Legendą więc jest przedewszystkiem twier- 
dzenie, jakoby nigdzie nie było takiej drożyzny, 
jak w Krakowie, bo tu „demokraci źle rządzą*. 
Czy Lwów jest tańszem miastem? Ceny mie- 
szkań tam szalone, artykuły spożywcze może 
jeszcze droższe niź w Krakowie. 


EOS "JĄC EEE RCZPTY E S ROWNO OOOO 


— Chodzi o obrazę nauczyciela z Pakości, 
który tak obił chłopca na nauce religii, że ma- 
lec ciezko zachorował. Potwierdził to nawet sam 
i fizyk powiatowy, który zbadał stan chłopca na 
wyraźne życzenie ojca. Podaliśmy to do wiado- 
mości z kilku uwagami, w których dopatrzono 
się obrazy sławetnego nauczyciela. Zresztą już 
samo podanie tego stwierdzonego faktu do wia- 
domości publicznej uchodzi za obrazę. 

— Naturalnie, tylko w polskiej gazecie. 

-— Ach, niemieckiej prasie wiele wolno!... 
Zwłaszcza jeżeli dzielnie szczuje na nas! 

— Redaktor odpowiedzialny pójdzie do kozy? 

— Mam nadzieję, że nie.. Kara pieniężna... 
Już przeszło rok, jak nie mieliśmy procesu pra- 
sowego. Może to będzie nam policzone na nasze 
dobro. 

Spostrzegłszy za szybą parterowego okna 
willi, przed którą stali, oblicze pani Skrzyckiej 
„znanej plotkarki*, pani Szmytkowska ruszyła 
naprzód, nie chcąc wystawiać córki z Lisnow- 
skim na dalsze oględziny dwojga wytrzeszczo- 
nych oczu. = 

Pauna Janina i Lisnowski posuwali się wol- 
nym krokiem. Redaktor, prowadząc obok siebie 
„Kółko“, kroczył obok niej z atencyą, niby 
ksiądz asystujący biskupowi pod baldacnimem. 
a na ustach bałamutki drgał uśmiech zadowole- 
nia, Manewrowała tak, by pozostać dwa, trzy 
kroki za matką. A gdy jej się to udało, bąknę- 
ła półgłosem z opuszczonym noskiem: 

— Możnaby przypuszczać, że Bóg wie, co 
ciągnie pana do Broniewic. 
— A cóżby takiego ? 

— N, p. panna Iglicka, 


— Przecież pnnna Iglicka wyszła już z tych 
lat... t - 

— Albo może kto inuy.. 

— Nie ma tam kobiet, a gdyby nawet były... 

«Chciał dorzucić, że i w tym razie żadna ko- 
bieta nie wydałaby sie mu ponętniejszą od tu 
obecnej, niebieskookiej, filigrauowej pauny Ja- 
niny, ale znowu nie wiedział, czy to wypada 
wyznać i jak ona by to przyjęła. 

Ale panna nastawała energicznie: 

— To co? “A, 

— To.. nie mógłbym zająć się już żadną 
osobą... pg a 5 

— Już!? — pochwyciła skwapliwie - czujna 
adwokatówna i było jej tak, jakby jej serdu- 
szko zalewano micdem. Ale nic więcej nie rze- 
kła, bo w tej chwili matka zrównała się z nimi 
i zagadnęła redaktora w formie refleksyi: 

— Dziwna rzecz, że pan Broniewiecki nie 
myśli o żonie..? ` ; 

— Zdaje się, że nie. 

Przez moment pani Szmytkowska szła w za- 
myśleniu. Tymczasem młoda para wszczęła 
rozmowę, która wszakże wzięła kierunek dla 
uszu pani matki przystępny. I tak zbliżyli się 
do tak eufonicznie zwanego parku, a w rzeczy 
samej anemicznego lasku, w którym wznosiła 
się szałasowa strzelnica, oczywiście z bierhalą 
połączona i przez Polaków nieodwiedzana. Dalej 
żółciło się boisko dla dziatwy, Ba krańcu zaga- 
jemia świerkowego widniał brudny stawek — 
skromne eldorado kaczek i gęsi. 

(C. d. n.) 
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W Wiedniu rządzą miastem chrześcijań- 
sko-społeczni. Niedawno umarł burmistrz Lneger, 
najlepszy chyba gospodarz — ekonomista miej- 
ski, jakiego miała rezydencya cesarska. A prze- 
cież Wiedeń . należy do najdroższych 
miast w Europie i drożyzna rośnia tam 
z roku na rok w zastraszający sposób. 

Wszystkie te zjawiska ekonomiczne nie usp.a- 
wiedliwiłyby jednak bezczynności klubu 
demokratycznego, gdyby on rzeczywiście wobec 
klęski drożyzny. zachował się był w Radzie 
miejskiej obojętnie, gdyby lekceważył rozmiary 
i następstwa tej klęski, w pierwszym rzędzie 
najdotkliwszej dla klasy lndzi, ograniczonych 
do stałych, nie elastycznych dochodów. Ale 
tak nie było. Prosimy czytelników jeszcze 
o chwiikę cierpliwości i wysłuchanie rejestru 
najważniejszych interpelacyj, wniosków 
i referatów członków klubu demokratycznego 
w sprawie drożyzny mieszkań i środków spo- 
żywczych w Radzie miejskiej w ostatnich kilku 
latach. Trzeba przecież zrobić pabliczny 
obrachunek z tego, co ten klub zrobił, za- 
nim każe się opinii publicznej uwierzyć na sło- 
wo, że nic nie zrobił, i że dopiero obecnie 
rzucone hasło ekonomiczne, jest czemś nowem 
i niesie ratunek dla wszystkich. 


Śmierć dra Groczyńskiego. 


Umarł samotny na skwarnych piasiach pustyni, 
„śapomniany przez swoich, teraz bowiem dopiero z 
obcych źródeł dowiadujemy się o śmierci jego i 
okolicznościach, pośród których nastąpił zgon. A 
gdy wymienimy nazwisko zmarłego, będzie ono dla 
wielu tylko czczym dźwiękiem, gdyż człowiek, któ- 
ry je nosił, był u nas nieznany. Jednakże obcy 
wyrażają się o nim pochiebnie, poświecając gorące 
wspomnienia pamięci jego, - 

„W tych dniach — pisze w „Neues Wiener 
Tagblatt“ pewien niemiecki podróżnik nczony pod 
literami „rf“ — zwrócono moją uwagę na to, że 

„przed dwoma mniej więcej tygodniami za pośrednie 
ctwem dzienników tureckich przyszła do Europy 
wiadomość o Śmierci, która musiała wzruszyć mnie 
do śmierci. Wedle owej wiadomości w Tripoli- 
sie na początku lutego bieżącego roku, poprostu 
wśród piasków pustyni, młody uczony europejski 
padi ofiarą podstępnej choroby, uczony, po którym 
świat mógł spodziewać się niejednej cennej zdo- 
byczy. 

„Był to dr Adam Wroczyński, liczący za- 
ledwie 25 lat życia, młody Polak z Rosyi, który 
pomimo takiej młodości był docentem uniwer- 
sytetu w Genewie. I oto zrządził przypadek, 
łe ja, wracając z podróży po Afryce do ojczyzny, 
poznałem go w Tripolisie już w ostatnim tygodniu 
jego Życia, poznałem go i szybko się z nim za- 
przyjsźniłem. Przybył on dnia 8 stycznia b. r. do 
Tripolisu prawie równocześnie: ze mną i zamie- 
szkał w tym samym co ja hotelu. Na obczyźnie 
łatwo do kogoś przylgnąć, zwłaszcza gdy spotka- 
my nie pustego globtrottera i blagiera, A ten 
młody uczony miał tyle do dania, Opowiadał o 
gwvich rodzicach, o swoich dążeniach naukowych i 
swoim fachu, do którego namiętnie był przywiąza- 
ny. Był chemikiem z zawodu i każdy mi uwierzy, 
iż ma to swoje powaby, gdy człowiek taki opowia: 
da o niezmiernym ruchu w świecie nieskończenie 
małym. Był pełen temperamentu i chęci do pracy. 
Podróżował z polecenia syndykatn i miał z Try- 
polisu udać się na odległość 14 dni drogi do świę- 
tego miasta Ghadamss. Do niedawna żaden Euro 
pejczyk nie śmiał tam przedsięwziąć podróży bez 


głowe, : się na wielkie niebezpieczeństa, a dzisiaj 
z e 


SYleszcze, gdy Ghadames jest miastem handlowom o 

3 tysiącach ludności, mało Europejczyków udaje 
się tam. Tam czynić miał Wroczyński poszukiwa- 
nia za siarką i fosforem. W razie pomyślnego wy- 
niku miał zapewnioną przyszłość, dla której ułożył 
już sobie piękny program. 

Przez 12 dni, to jest do 20 stycznia, byliśmy 
razem, gdyż Wroczyński nie mógł odrazu ruszyć 
do Ghadames, Wszak w Afryce rzeczy takie ina 
czej trzeba urządzać. Trzeba dopiero zorganizować 
karawanę, trzeba wynająć lub kupić konie i wiel- 
błądy, wybierając je z ogromną ostrożnością, ażeby 
w drodze nie zawiodły, słowem dobór i organiza- 
tya karawany zabiera nieraz trzy razy tyle czaso, 
co sama podróż. Podczas tych przygotowań poma- 
gałem Wroczyńskierau, zwłaszcza w doborze koni i 
siodeł, a dwie noce spędziliśmy na dachu naszego 
hotelu, pokazywałem mu bowiem, jak należy za 
pomocą teodolitu wykonywać astronomicznie ozna- 
szenia miejsc. 

„Podczas takiej nocy namawiał mnie Wroczyń- 
eki, ażebym się z nim udął do Ghadames i brał 
adzict w jego pracach, gdyż geologia niezupełnie 
jest mi obcą. Mogliśmy także czynić zdjęcia karto- 
graficzne, co byłoby tem większą zasługą, że w tym 
kieranku dotąd nic prawie nie zdziałano. Na ma- 
pach znajduje się teraz podobnie jak dawniej w 
«em miejscu wielka biała plama, Ale musiatem od- 
mówić i wracać z obowiązku do ojczyzny; postano- 
wiłem tylko czekać aż do jego odjazdu. Powta- 
raam bowiem, że było ż0 coś nadzwy- 
tczajnego, jak Wroczyński działał na 
każdego, z kim się zetknął Zrobiliśmy je- 
szcze razem kilka wycieczek i zbadaliśmy pomiędzy 
innemi oazę, z której, jak sądzono, możnaby dopro- 
wadzać wodę ,do Tripolisu. On badał wodę, ja ry- 
sowałem szkic kartograficzny. 

„Wreszcia karawana była gotowa i nadszedł 
dzień pochodu. Wroczyński miał 7 koni, 7 wiel- 
błądów, tudzież 14 ludzi, między nimi byłego ofi- 
cera francuskiego i byłego szeregowca z pułku 
spahisów. Wyruszył w drogę dnia 20 stycznia 
b. r, 8 ja konno towarzyszyłem mu kawał drogi, 
aż do palm, które się ciągną do łańcucha gór Grebl 
Ghalan. Poprzedniego wieczora powiedział mi Wro- 
czyński, że nie czuje się zupełnie dobrze. Zapyta- 
łem, co mu brakuje, a on odparł z uśmiechem: 
„Pewnie gorączka podróżnicza”. Kiedyśmy ruszyli 
w drogę, Wroczyński powtórzył, że nio ma się do- 
brze, a ja spostrzegłem, że gorączkuje. Ale on od- 
pędzał od siebie te myśli, trzymał się na siodle 
e taką energią i mówił z takim zapałem o pocho- 
dzie przez pustynię, że wreszcie Bądziłem, jakoby 
jego dolegliwości nie miały znaczenia. A dzisiaj 
czynię sobie wyrzuty, że tak lekko na tv się za- 
patrywałem, że nie nie uczyniłem, ażeby go wstrzy- 
MAĆ od podróży. A to tem bardziej, że zbliżała 
się pora deszczów, której obawia się każdy, kto 
zna Afrykę. Ale o tem dowiedziałem się później, 
gdybym to wiedział naówczas, kto wie, możeby 
PE żył jeszcze, 

„Byliśmy obaj wzrnszeni, gdy po god j je- 
śdzie żegnaliśmy się. „Do Siizania E amie: z 
wołał Wroczyński, kledy oglądnąłem się, wracając 


iech Pani nie opuszcza sposobności zaopatrzyć się tanio w wszelkie środki do zapuszczania i odświeżania posadzek; a mianowicie: w gla- 
zurę bnrsztynową, prędko schnące linoleum, masę francuską do posadzek, benzynę, terpentynę, wosk, szczotki do froterowania. 
Wielki wybór w szczotkach do włosów, grzebieniach, pastach do zębów, 
Jako specyalność. niezrównana w zapachu woda 
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do Tripolisa. Najbliższym pasunuow wyjechałem 
do Europy. A teraz leżą przedemną dzienniki tu- 
reckie, które donoszą, że dr Wroczyński dnia 16 
lutego b. r. w miejscowości Dżebiet umarł na ty- 
fas. Dwaj jego towarzysze podróży, oficer i spahis, 
powróciwszy do Tyflisu, opowiadali, że karawana 
po czterodniowej podróży we wsi górskiej Ghalan, 
została zaskoczona przez deszcze i przez 8 dni 
przebywała w nędznych lepiankach. Gdy nastała 
przerwa w deszczu, ruszono znowu, ale Wroczyń- 
ski był jaż bardzo chory i pośród wzmagających 
się objawów tyfusu dotarł do Nalud, miejscowości, 
ieżącej w połowie drogi do Ghadames. Tam leżał 
kilka dni, a towarzysze jego widzieli, że choroba 
jest śmiertelna, Ponieważ w Nalud nie można było 
dłużej pozostać, zawleczono go do Dżebiet, głlzie 
umarł. Pochowano go w piasku pustyni... , 

„iloże te słowa dostaną się do jego biednych 
rodziców —- kończy pan „rf*, — A wtedy na tej 
drodze ostatni Europejczyk, który ich syna widział 
przy życiu, może na słabą dla nich pociechę dać 
to zapewnienie że każdy kto znał tego 
młodego uczonego, szacował go jak 
najszczerzej — iakże w owym dzikim kra- 
ju, który pochłonął tyle pełnych nadziei istnień*, 

Oto żałobne wspomnienie Niemca, nad mogiłą 
uczonego polskiego. 


Kronika. 


kraków, 30 marca. 


Komisya reambulacyjna. Celem przepowadzenia 
politycznej komisyi reambulacyjnej z powodn za- 
mierzonej budowy toru przemysłowego, odgałęzia. 
jącego się w klm. 3:700 od toru linii kolejowej 
Kraków-Kocmyrzów, do składu drzewa firmy Kazi- 
mierz Zieliński obok stacyi Dąbie-Piaski, namiest- 
nictwo wyznaczyło termin na dzień 8 kwietnia b. 
r. Komisya zbierze się w powyższym dniu o godzi- 
nie 9 rano na stacyi „Dąbie-Pinski*, Odnośny opo- 
rat planów i wykazów wyłożony jest od 27 marca 
do 4 kwietnia b. r. włącznie, w biurze Budownictwa 
miejskiego Oddział B. (gmach główny Magistratu 
III p., wejście od kościoła CO. Franciszkanów). 
Ewentualne zarzuty lub uwagi co do projektu inte- 
ressnci mogą wnosić w ciągu powyższych 8 dni 
na ręce Starostwa lub przy rozprawie komisyjnej, 
później bowiem wniesione uwagi lub zarzuty nie 
będą uwzględnione. x 

Pomysłowy oszust. Od kwietnia zeszłego roku 
wszedł jako dzierżawca do majątku bierzanowskiego, 
którego właścicielem był á p. Czecz, p. Czesław 
Gaszyński, który wydzierżawił od niego Pła- 
szów. Od czasu do czasu przyjeżdżał p. Gaszyński 
do Krakowa w celach zabawy. Policya krakowska 
interesowała się od dłoższego czasu tym panem, 
zwłaszcza podejrzenia policyi zwróciły uwagę na 
to, że jego meldowania się nie wypadały prawidło- 
wo. Na każdem prawie zgłoszeniu meldunkowem 
były różne zmiany co do jego pochodzenia i imienia, 

W marcu zeszłego roku pojawiła się notatka w 
„Nowościach Illustrowanych* o ucieczce z brukn 
warszawskiego szantażysty Antoniego Zgórskie- 
go. Bujał on po Warszawie, przedstawiając się za 
obywatela ziemskiego, Należał do szajki, która 
opłątała Wielopolskiego i wyzyskała go. Po tej 
aferze uciekł z Warszawy i po jakimś czasie po- 
wrócił znowu do Warszawy. Po drugim powrocie, 
jak się okazało, puszczał w obieg fałszywe weksle 
na większe sumy pieniężne. Pieniądze te trwonił 
po kabaretach. W Warszawie, przy końcu swojej 
bytności, poznał się z naiwną, dobrej rodziny 
panną i zaręczył się, mimo, Że miał żonę i dziecko, 
Jako narzeczony tej panny, skradł jej paszport 
i razem z przyjaciółką swoją z półświatka udał się 
do notaryusza, przedstawiwszy ją za narzeczoną, 
Na podstawie skradzionego paszporta zrobiła ona 
formalną cesyę, udstępującą prawo do 18.000 rabli 
narzeczonemu. Bezpośrednio po tem sprzedał on ten 
akt 1 wyjechał za granicę. Policya krakowska 
wpadła na jego trop w Krakowie, a porównawszy 
fotografię, zamieszczoną w „Nowościach* i spraw- 
dziwszy tożsamość jego osoby, udała s'ę do Pła- 
szowa W komisyi wzięli udział: komisarz Kro- 
piński i inspektorzy Bronisław Karcz i Mohr. 
Sledztwo wstępne doprowadziło do nadzwyczajnych 
rezultatów. W śledztwie bowiem nie umiał się Ga- 
szyński wylegitymować, że tak się nazywa, a od- 
stawiony „pod telegraf* przyznał się, Że nazywa 
sią Antoni Zgórski, liczy 35 lat, jest rodem 
z Kietlin w Królestwie Polskiem i synem właści 
ciela majątku ziemskiego, W śledztwie dalszem 
stwierdzono, że stosunek jego do dóbr bierzanowe 
skich polega na oszustwie. Okazało się bowiem, że 
objął on dzierżawę na podstawie fałszywych doku. 
mentów. Kwit kancyjny bowiem, opiewający na 
20.000 kor., sfałszował, podpisując na nim po- 
ważne osobistości z Krółestwa Polskiego. Również 
stwierdzono, że w Krakowie bywał w bardzo po- 
ważnych domach i utrzymywał stosunki z kobie- 
tami z wyższych sfer, a także Żył z dwoma w kon- 
kubinacie, Dalsze śledztwo trzymane jest w ta: 
jemnicy, gdyż policya prowadzi sprawę co do stos 
sunku dzierżawnegą do dóbr, w jaki sposób doszedł 
on do dzierżawy i jakie szkody zarząd dóbr po- 
nosi. 

Z teatru miejskiego. W sztuce H. K. Rostwo- 
rowskiego pt. „Echo“ grają pp.: Solska, Janiczówna 
Sokolicz, Kopczewska, Solski, Weychert, Siemaszko, 
Stanisławski, Miarczyński. Dzisiejszy afisz zapowia- 
da wznowienie „Nory“ Ibsena z p. Solską w roli 
tytułowej. 

P. Tadeusz Kannenberg złożył dyrekcyi teatru 
sztukę pt. „Na złej drodze“, która będzie grana 
jeszcze w sezonie obecnym. 

Z Towarzystwa muzycznego. W piątek 7 kwie- 
tnia odbędzie się ostatni w tym sezonie koncert 
symfoniczny, pod dyrekcyą Feliksa Nowowiejskie- 
go. W programie są dwa dzieła nowożytnej muzy- 
ki symfonicznej, poemat symfoniczny S. Rach- 
maninoffa p. te „Wyspa umarłych”, ilustrujący 
obraz słynnego malarza Bócklina i „Symfonia No 3 
G. Mahlera“. Poemat rosyjskiego kompozytora, gra- 
ny niedawno w warszawskiej Filhurmonii zyskał 
niezwykłe powódzenie, wywierając na słuchaczach 
niezwykle silne wrażenie plastyką nastroju i wy- 
borcą instrumentacyą, wzorowaną na najlepszych 
mistrzach nowoczesnej orkiestry. 

Symfonię Mahlera, kompozytora uważanego je- 
nogłośnie w Niemczech za nułezwykle utalentowa- 
nego i przemysłowego modernistę mnzycznego, ni- 
gdy u nas nie były wykonane, dlatego zaproduko- 
wanie jej należeć będzia do największych atrakcyj 
obecnego sezonu. Obsadę zespołu symfonii Nro 3 
stanowić będą trzy połączone orkiestry wojskowe 
13, 56 i 100 p. p, oraz orkiestry amatorskiej 
Tow. muzycznego, ze współudziałem profesorów 
konserwatorynm: Wierzuchowskiego i Skar- 
Żyńskiege; nadto chór żeński i chłopięcy. Solo 


z 


w 3 części symionii do słów Fr. NŃjetschego, wy- 
kona artystka operowa p. Wanda Hendriehó- 
w n 8. A i 

U miłośników cytry (Ploryańska 39) odbędzie 
się w niedzielę 23 Kwietnia wieczorek muzykałno- 
wokalny. Początek o godzinie 7 wieczór. Bilety 
nabywać można za okazaniem zaproszenia codzien- 
nie w lokalu Towarzystwa od godziny 6 do 7 
wieczór, gdzie równocześnie przyjmuje się zgłosze- 
nia na członków Towarzystwa i konserwatoryum. 
Bilet wstępu 1 korona 

Loterya artystyczna. W dniach 1 i 2 kwietnia 
odbędzie się w lokalu uniwersyteiu ludowego wy- 
stawa fantów. Do rozlosowania w d. 2 kwietnia 
przeznaczone są oryginaine prace Wyspiańskiego, 
Jacka Malczewskiego, Vlastimila Hoffmana, Žele- 
chowskiego, Stroynowskiego, Kazimirowskiego, Ko- 
walskiego Leona, Dobrodzickiego, Jana Bukowskie- 
go, Stanisława Dębickiego, karykaiury T. Lipiń- 
skiego, oraz rzeźby Jana Raszki i Hochmana, prócz 
tego liczne reprodukcye artystycane, ceramika, od- 
lewy gipsowe, fotografie, wydawnictwa artystyczne. 

Wycieczka narciarska. Sekcya narciarska akad. 
Związku sportowego urządza w niedzielą 2 kwietnia 
wycieczkę narciarską na Klimczok, Skrzyczne, Ba- 
ranią Górę ze spadem do Milówki. Wyjszd do 
Bielska nastąpi w południe w sobotę 1 kwietnia, 
nocleg w schronisku na Kanitzer Platte. W razie 
niepomyślnych warunkow śniegowych odbędzie się 
wycieczka na Babią Górę; w tym wypadku nastąpi 
wyjazd w sobotę © 8 wieczorem do Makowa, skąd 
farkami do stóp Babiej Góry. Zjazd do Zawoi 
i powrót do Krakowa w niedzielę nocą. Bliższych 
szczegółów o wycieczce dowiedzieć się można w 
piątek od 7—8' wieczorem w Coll. Novum sala 
nr 2 na parterze. 

Urządzona przez sekcyę narciarską A. Z. w 
ubiegłe dwa święta 25 i 26 b. m. wycieczka w 
„Tatry“ wypadła znakomicie: część uczestników, 
w liczbie 9, mimo trudnych warunków, mgły, wichru 
i szronu, przeszła przez grópę Czerwonych Wier- 
chów, wchodząc na szczyty: Kopę Kondraicą (2004 
m.), Małołączniak (2101 m.) Krzesaudrę (2128 m.) 
i Ciemniak (2099 m.), poczem nastąpił piękny i 
długi zjazd przez Twardy Upłaz do restauracyi w 
Dolinie Kościeliskiej. Stąd nocą przy pochodniach 
podążyli uczestnicy do schroniska Z. O. N. T. S. 
na hali Pysznej. W niedzielę projektowane było 
wyjście na Błyszcz i Bystrą, ale z powodu Śnie- 
życy i wichru zostało zanlechane; natomiast zwie- 
dzono Ornach (1865 m.) po raz pierwszy w zimie 
od strony hali Pysznej, Mniej wprawni w jeździe 
na nartach członkowie A. Z. S. wyszli w sobotę 
na przełęcz Kondracką, w niedzielę byli przy 
Czarnym Stawie pod Kościeleem. 

Z krakowskiego klubu szermierzy. W b'eżą- 
cym miesiącu upłynął rok od założenia krakowskie- 
go klubu szermierzy, Pierwszy rok istnienia, trudny 
dla każdego towarzystwa, będąc próbą, czy posiada 
ono warunku istnienia, został przebyty szczęśliwie, 
mimo obojętności społeczeństwa, dla racyonalnie i 
wytrwale traktowauego sportu, bo w Krakowie 
potrzeba sportu, jako codziennego, nieodzownego 
czynnika hygieny i Życia, nia została jeszcze dosta- 
tecznie zrozumiana i oceniona. Drugi rok istnienia 
rozpoczyna klub nadzieją, że powiedzie nam się 
przełamać tę obojętność tem bardziej, że zarówno 
zainteresowanie się szermierką, jak i liczba człon- 
ków, która przekroczyła już 50, stale wzrasta, 

Pod kierunkiem pierwszorzędnych sił nauczyciel- 
skich wykształciło się już kilku dobrych szermie- 
rzy. Celem zapoznania się i dla wspólnego ćwicze- 
nia przybyli w ostatnią sobotę członkowie garnizo- 
nowego klubu oficerskiego wraz ze swoim fecht- 
mistrzem, Wśród ogólnego ożywienia. przyszło do 
kilka bardzo interesujących spotkań, 

W salach klubn, co wieczór odbywa się training, 
którego ostatecznym celem jest tarniej w Wiednia. 
Jest także w przygotowanin akademia (popis) szer- 
miercza, pierwsza od wielu lat w Krakowie, której 
celem będzie zaprodukować nie tylko uczniów klu- 
bu, ale także skończonych mistrzów. 

Wpisy nowych członków przyjmuje codziennie 
od godz. 6—9 wiecz. kancelarya klubu (ul. Wo!- 
ska 7 parter) z wyjątkiem świąt i niedziel, 

O fabrykach cementu w Galicyi. W lokalnu 
krakowskiego Towarzystwa technicznego wygłosił 
dyrektor Rolle interesujący odczyt o fabrykach 
cementu w G licyi. — Prelegent na wstępie podał 
rys historyczny rozwoju techniki cementowej ze 
szczególnem uwzgłędnieniem stosunków austryackich, 
wykazując, iż rok obecny jest rokiem jnbileuszo- 
wym dla tego przemysłu. Następnie wskazał na 
dwie istniejące fabryki cementu w Galicyi (Szeza- 
kowa, Bonarka), które zaledwie w części pokrywa- 
ją zapotrzebowanie naszego kraju. Wielki popyt na 
cement, znaczna jego cena i nietajne szerszemu 
ogółowi poważne zyski istniejących fabryk nieje- 
dnokroinie dawały inicyatywę do tworzenia konsor- 
cyów dla założenia nowych fabryk, Tu prelegent 
wskazał na cały szerog przykładów, które nie do- 
czekały się zrealizowania głównie z powodu niemo- 
żności pozyskania odpowiednich kapitałów, Przed 
kilka laty znany przemysłowiec, hr. Edward My- 
cielski, rozpoczął pracę nad przygotowaniem proje- 
ktu nowej wielkiej fabryki „Górka” w Sierszy ko- 
ło Trzebini i z początkiem tego roku wspólnie z 
nowym kraj, Bankiem przemysłowym rozpisał sub- 
skrypcyę na udziały, Prelegent omówił pokrótce 
techniczne szczegóły, wskazał na korzystne warun- 
ki przyrodnicze i ekonumiczne nowego przedsiębior- 
stwa, które odrazu w zarodku będzie miało do 
zwalczenia zakusy nieprzyjazne dla naszego krajn 
ze strony przemysła zachodnio austryackiego. Rów- 
nież podniósł niewłaściwe postępowanie niektórych 
sfer przemysłowych we wschodniej Galicyi, które 
wybrały najmniej odpowiednią ku temu chwilę i ró- 


*|wnież zwróciły się do społeczeństwa o poparcie w 


sprawie założenia nowej fabryki cementa koło Tar- 
nopola. P. Rolle zakończyt życzeniem pomyślnego 
rozwiązania tej pierwszej przez Bank przem; słowy 
zamierzonej na większą skalę sprawy, 

Nad referatem rozwinęła się ŻYWA dyskusya, w 
której zabierali głos pp. hr. E. Mycielski, inicya- 
tor nowej fabryki, Vetulani, Godziliński, Żeleński, 
Adelmann, Lombardo i inni, poczem po odpowiedzi 
prelegenta przewodniczący zamknął zebranie, 

Wieczór w stow. naczycielek. ; W sobotę, 1 
kwietnia „odbędzie się w sali Tow. lekarskiego 
(Radziwiłłowska 4) staraniem sekcyi muz, stowarz, 
nanczycielek w Krakowie drugi wieczór muzyczny 
nauczycielski z współudziałem dyr. Hocka, prof. 
Bylickiego i p. B. Walewskiego. Program zapowia- 
da między innemi Trio Beethovena (op. 1). Sonaty 
Gracya na skrzypce i fortep., produkcye wokalne 
solowe pań Nizińskiej i Rajtarewskiej itd. Począ- 
tek o godz. 7 wieczór. Dochód przeznaczony na 
fundasz zapomogowy dla nauczycielek muzyki. Bi. 
lety przy wejścia pp 2 KI1K | 

Z Tow. nauczycieli szkół przemysłowych I za- 
wodowych. Komitet organizacyjny tego Towarzy- 
stwa, wybrany na zgromadzeniu delegatów tych 


pastach do paznokci, lustrach, rozpylaczach. — 
koiońska i esencya sosnowa. 
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azkor z kraju w dniu 5 stycznia b.r. w Krakowie 
donosi, że statut Towarzystwa został już zatwier- 
dzony przez nainiestnictwo. Uchwalony na zgroma- 
dzeniu delegatów memoryał o stosunkach szkół 
przemysłowych uzupełniających i zawodowych uzu- 
pełniających oraz o stanowiska nanczycieli w nich 
pracujących oddano do druku; zostanie on przesła- 
ny w niedługim ozasie gronom nauczycielskim od- 
nośnych szkół wraz ze statutem i deklaracy ami. 

Wychodżtwo do Prus na roboty * Ubiegłej 
doby przejechało na roboty do Prus, włościan 
z Gallcyi i Królestwa Polskiego 7170. Najwięcej 
wieśniaków jedzie ze wschodniej Galicyi, z pod 
Przemyśla i Kołomyi. Do dnia dzisiejszego od 14 
bm. przejechało na roboty do Prus 79.648 wło- 
ścian. k 

Obiecujący synalek. W sprawiv notatki, za- 
mieszczonej w naszem piśmie z dnia 27 b. m, 
proszeni jesteśmy o sprostowanie, że syn Gutmana 
Kleina z Tarnowa, Salomon, dostawszy 1000 kor. 
od ojca, nie uciekł do Ameryki, lecz wyjechał do 
krewnych, pieniądze zaś odesłał ojca z powrotem. 


$ Z kraja. 


Orłowa, 28 marca, (Wielki wiec ludowy.) W nie- 
dzielę odbył się w Orłowej drugi wielki wiec lu- 
dowy w sprawie nadużyć spisowych. Był on wspa- 
niałą manifesiacyą narodową, odpowiedzią poważną 
i godną na gwałty spisowe. Przed r:zpoczęciem 
wiecu przyszło do bójki pczy dzrwiach sali obrad, 
w której poturbowano kilka osób, Przeszło dwa 
tysiące ludzi wzięło udział w tym wiecu, nadto 
posłowie Daszyński i dr Kunieki, którzy wygłosili 
referaty o nadużyciach spisowych, oraz p. Rəger 
z Cieszyna, poczem uchwalono jednogłośnie rezolu- 
cyę, wzywającą posłów* polskich i całą ludność pol- 
ską do walki przeciw skutkom niezgodnie z rze- 
czywistością przeprowadzonego spisu ludności, 

Wyzysk ludzkiej pracy. Piszą nam z Bochni: 
W urzędzie telegraficznym w Bochni dzieją się rze- 
czy niesłychane. Miesięcznie przesuwa się przez 
naszą pocztę przeszło 3.000 depesz telegraficznych, 
telegraf obsługują dwie siły, teżsame zaś siły 
oprócz obsłużenia telegrafu muszą * obsłużyć miej- 
scowy telefon i telefon międzymiastowy. Jest to 
nietylko nie do uwierzenia, ale i nie do wykone- 
nia. Technicznie załatwia się rzeczy tak, że panny 
tełefonistki urzędują od godziny 7 rano do godzi- 
ny 9 wieczór bez przerwy, co drugi dzień zaś je- 
dna z nich może wyjść na obiad od godziny 12 
do 2. Publiczność bocheńska skutkiem przeciążenia 
urzędu, źle obsługiwana, domaga się natychmiasto- 
wego powiększenia personalu, jeśli zaś to bezzwło- 
cznie nie nastąpi, zwróci się z zażaleniem do mi- 
nisterstwa handlu, 

Z Tarnowa komunikują nam, iż Akademickie 
Koło dramatyczne z Krakowa, znane ze swych 
niesłabnących powodzeniem występów, zjeżdża w d. 
8 kwietnia b. r. do Tarnowa i odegra tam w wiel- 
kiej sali Sokoła: „Hymn do słońca* z rozgłośnej 
komedyi Rostanda „Chantecler“ oraz „Romanty- 
cznych* stylową komedyę Eim. Rostanda z pod- 
kladom muzycznym, Łaskawy współudział przyjęła 
p. Bronisława Janikowska art. dram. teatru miej- 
skiego w Krakowie, która odtworzy rolę Syiwetty. 
Koło dokłada wszelkich starań, aby arcydzieło to 
wypadło jak najwspanialej,j sam cel daje tę pe- 
wność, iż kulturalne dążenia krakowskiej młodzieży 
akademickiej bądą poparte nie tylko ze strony tu- 
tejszej młodzieży, lecz także i szerszej inteligeneji, 
Bilety w cenie K 3 do 30 hal. nabywać można 
już od dnia 30 marca w księgarni Jelenia. > 

Mielec 28 marca. (Wioczornica w „Sokole“, — 
Z działalności Koła dramatycznego T. S. L. — 
Walne zgromadzenie ochotniczej straży pożarnej. — 
Grono profesorskie przeciw mundurkom. — Spokój 
w gimnazyum. — Na Saksy). 

Onegdaj odbyła się w sali „Sokoła“ wieczornica 
dla członków Towarzystwa i ich rodzin, połączona 
z odsłonięciem tarczy pamiątkowej z poświęcenia 
sztandaru, dokonanego w rożu ubiegłym. Wieczor- 
nicę otworzył ciepłem przemówieniem prezes PFa- 
jor, poczem po zdjęciu zasłony zebrani z podziwem 
oglądali inicyały 8. M. („Sokół* Mielec), ułuźone 
z gwoździ sztandarowych na pąsowym aksamiciu 
w sposób nader artystyczny przez druha Jader- 
nego, zasłużenego gospodarza tutejszago „Sokoła“. 
W czasie uczty toasty, nie pozbawione często głęb- 
szych myśli, wznosili prezes Pajor, profesor 
Piątkowski, profesor Dubiel, wicsprezes Dę- 
bieki i inni, poczem rozpoczęła się nieoficyalna 
część zebrania i wśród ożywionej i wesołej poga- 
wądki przeciągnęła się do późnej nocy. ł 

Czynne -i przedsiębiorcze Koło ' dramatyczne 
T, S. L. odegrało w dnia 19 b. m. w sali kasy- 
nowej komedyę w 3 aktach Bałuckiego pt. „Klub 
kawalerów“, w której złożyło nowy i chlubny do- 
wód swych prawdziwie artystycznych usiłowań. 
Sztukę wystawiono — jak na teatr amatorski — 
pod względem dokoracyjnym bardzo starannie, a 
grano ją w tempie żywem i z werwą, Z pomiędzy 
grających odznaczyły się panie Kosińska, Bielska, 
Kundmanowa i Głaszówna, oraz panowie Lalicki, 
Pollak, dr Drozdowski, Goroń i Piotrowski. 

W niedzielę 26 b. m. odbyła ochotnicza straż 
pożarna swe doroczne Walne zgromadzenie, na któ- 
rem omawiano owoce doiychczasowej działalności 
zarządu i czyniono projekty na przyszłość. Poży- 
teczne to Towarzystwo rozwija się u nas stalo 
i romyślnie, zwłaszcza odkąd na jego czele stanął 
adwokat dr Nowaczyński : 

Frzed kilku dniami odbyło tutejsze Koło Towa- 
rzystwa nauczycieli szkół wyższych posiedzenie 
w sprawie reformy mundurków szkolnych, na któ- 
rem, po referacie katechety ks. Sitki, większość 
członków oświadczyła się za zniesieniem mun- 
durków. =. : 

Od kilku tygodni co parę dni mkną przez miasto 
nasze specyalne pociągi „emigranckie* — długie, 
natłoczone mrowiam robotników i robotnice sezono- 
wych, wśród których często zauważyć można kilku- 
nastoletuie zaledwie dzieci. Smutne te * „legiony * 
nasze rekrutują się przeważnie z ludności włościań- 
skiej z Królestwa Polskiego, która przeprawia się 
na terytorynm galicyjskie przez Sleniawę, -oraz 
Z Judności powiatów: Nisko, Tarnobrzeg i Mielec. 
Wszyscy prawie ci pasażerowie spieszą na roboty 
wiosenne do Prus. 


k] 


Ze świata. 


Wy:ład Krakowianina w Wiedniu. W sali za- 
kładu hygieny uniwersytetu wiedeńskiego na ze- 
braniu dorocznem austryackiego Tow. hygieniczne- 
go, prof, Bujwid miał onegdaj wykład o nowym 
sposobie wyjaławiania wody za pomocą promieni 
ultrafioietowych. Sprawa ta, mająca pierwszorzędne 
znaczenie dla hygieny bardzo zainteresowała sfery 
techników i hygienistów wiedeńskich, którzy po raz 
pierwszy mieli sposobność oglądać bardzo ciekawe 


z 


przenoszącym ułamka sekundy. Woda nie zmienia 

przytem smaku ani ciepłoty. = 
Po odczycie prof. Bujwida p. Władysław Gio- 

dzioki, mechanik uniwersytetu Jagiellońskiego, 
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przyrządy przez francuskich badaczy wprowadzone, 
a mające wielką przyszłość przed sobą. Za pomocą 
bardzo prostego przyrządu, który spotrzebownje 
nieznaczną ilość prądu elektrycznego, można oczy- 
ścić wodę od wszelkich zarazków w czasie nie 


demonstrował i objaśniał skroplenie powietrza na 
aparacie pomysłu prof. dra Olszewskiego, skonstruo= 
wanym przez p. Grodziekiego. Aparatów takich do- 
starczył jaż p. Grodzicki prawie wszystkim uni- 
wersytetom, politechnikom. i szkołom średnim w 
Europie oraz w Ameryce. P. Grodzicki od słucha- 
czy wiedeńskich otrzymał głośne dowody zadowo» 
lenia. , 

«Na drugi dzień został p. Grodzicki zaproszony 
przez gremium profesorów do politechniki, gdzie w 
wielkiej sali wykładowej przed koległum profeso 
rów politechniki i uniwersytetu wiedeńskiego po 
wtórnie demonstrował skraplanie powietrza, a ob 
jaśniał skraplanie wodoru na rysunkach aparatu, 
również przez siebie skonstruowanego. Ogromnie 
się podobał zgrabnie i iekko zbudowany aparat, 
który po dwóch minutach skrapla powietrze przy 
ciśnienia 200 atmosfer. Powietrze skroplone ma 
temperatarę 192 stopni minus. Z otrzymanem skrop- 
lonem powietrzem robił p. Grodzicki mnóstwo pięk- 
nych i ciekawych doświadczeń, za które od dostoj- 
nych, licznie zebranych słuchaczy, otrzymał oklaski 
i podziękowania. s - 

+ W ostatnich dniach dostarczył p. Grodzicki mię- 
dzy jnnemi dwa aparaty do uniwersytetu do Lip 
ska, do skraplania powietrza i wodoru. Każdy do- 
starcza po 5 litrów skroplonych gazów na godzinę, 
których to 10 litrów wodoru zawieziono cesarzowi 
niemieckiemu, jako jedyny okaz, który dotychuśra 
zdołano w tak krótkim czasie otrzymać. 

Sprawa Bogdana Ronikiera. Z Warszawy 
donoszą; Trzymiesięczny pobyt Bogdana hr. Roni: 
kiera w zakładzie dla obłąkanych w Tworkach s» 
kończył się przewiezieniem oskarżonego do War- 
szawy i osadzeniem go w więzieniu na Pawiaku. 
Ekspertyza lekarska orzekła, że jest on zupełnie 
zdrów na umyśle, Że wszystkie objawy zboczenia 
były symulacyą, Mimo to hr, Ronikier w dalszym 
ciągu symuluje obłęd. "A A 

Obecność swoją w Tworkach badany uświadamiał 
sobie, tłumacząc ją prześladowaniem, jaklego do- 
znaje — jego Żona. Na nagłe zapytanie, ezy zna 
Stanisława Chrzanowskiego, po krótkim namyśle 
odparł: „nie, nie znałem” = " 

Wszystkie cechy, zarówno obłęda religijnego, 
jak i 
tnej analizie i badaniu, 
lacyi. 

Eksperci stwierdzili również próby symulowania 
paraliżu postępowega — trzeciej formy obłędu, — 
W podanin o pomoc w założeniu klasztoru klemen« 
slstów, badany opuszczał litery i zgłoski (charak: 
terystyczne objawy przy paraliżu, o tyle wszakże; 
o ile łączą się ze zmianami w ruchach mowie i 
t. d, czego tu nie było). Są zresztą listy badane» 
go z tego okresu, pisane zupełnie poprawnie. — 
Ostateczny wynik ekspertyzy, przyjętej jednomyśl-/ 
nie, tak się wyraża: Se : 

Przy zupełnym braku uczuć moralnych („moral 
insanity“) pełnia władz umysłowych, jełnia świa- 
domości, pełnia ódpowiedzialności za swoje czyny. 

Wobec tego sprawa hr. Ronikiera przyjdzie pod 
rozpatrzenie sądu prawdopodobnie w czerwcu b. r 

„Słan sekty maryawiekiej. Sekta maryawicka 
posiada w obrębie państwa rosyjskiego 90 domów 
modlitwy. W gubernii warszawsk ej — 81, piotra 
kowskij — 19, siedleckiej — 10, kaliskiej — 7, 
labelskiej 5, płockiej i suwalskiej po 5, radom: 
skiej i wileńskiej po 2, łomżyńskiej, grodzieńskiej, 
kijowskiej i kowieńskiej po jednym. 

<Ilość wyznawców sekty nie jest dokładnie wiado- 
ma wobec masowego odpadnięcia od niej i powrotu 
na łono kościoła katolickiego, szczególniej w ostās, 
tnich czasach. 

Czternastu duchownych kończyło Sseminaryum 
metropolitarze warszawskie, dalej lubelskie, płockie 
i inne w kraja. Tylko w seminaryum włocławskiea 
go, dyecezyi kujawskiej, nikt nie przyłączył się d« 
sekty. ' E 

Od czasu rozłamu z kościołem ilość duchownych 
sekty wcale się nie powiększyła, a nawet zmalała. 

Kolej Tomaszów-Lublin. W uzupełnieniu wczo» 
rajsz=j depeszy o udzieleniu pozwolenia p. Degtes 
rewowi na dokonanie stułyów nad przeprowadze- 
niem nowej kolei od Lublina do Tomaszowa, pisma 
warszawskie donoszą: P. Degterew jest polecony 
przez „prawdziwych Rosyan*, aby koncesya na tę 
kolej dostała się w ręce pożądane dla działaczów 
chełmskich. Zresztą działacza ci wystosowali już 
do ministerynm komunikacyi podanie, aby na przy- 
szłej kolei, bez względu na tc, kto ją będzie budo» 
wał, urzędnicy i wogóle cały personal służbowy 
składał się wyłącznie z Rosyan. 

Jak wiadomo, pierwotnemu koncesyonaryuszowł 
ordynatowi Zamoyskiemu, rząd cofnął koncesyę. 

Szpiegostwo pruskie. Poseł dr Zygmunt Seyda 
z Katowic poruszył w Sejmie pruskim onegdaj 
sprawę coraz częstszych wypadków szpiegostwa w 
zaborze pruskim, obszernie przytem omówił znany 
wypadek kradzieży listów ze skrzynki „Straży“ 
poznańskiej przez szpicla policyjnego Kuczewskiego 
Na to odpowiedział minister, że policyant Kuczew 
ski, według jego informacyi, otrzymał jedynie złe» 
cenie od prezydynm policyi do „stwierdzenia*, kto, 
Jo ednośnego domu się wprowadził lab kto się 
a niego wyprowadził, że w tym więc celu „badal“ 
bilety wizytowe na drzwiach wchodowych (socyal- 
ny demokrata Hoffmann woła: „I klamki czyświ!!*) 
O ile zlecenie przekroczył, wykaże śledztwo dyscy= 
plinarne, które już wdrożono i w którem świadko« 
wie zostaną pod przysięgą przesłuchani. Nie stwier= 
dzono dotąd wsrółwiny wyższych urzędników pres 
zydyum policy! w tym wypadku. Minister więa 
protestuje na razie przeciwko zarzutom, skierowa* 
nym pod ich adresem. W sprawie zajść w Zabrzu, 
minister oświadczył, że bezzwłocznie po otrzymaniu 
drogą telegraficzną zażalenia od adwokata Koby« 
lińskiego, spowodował zbadanie sprawy przez pros 
z6sa regencyi w Opolu. 

Morderstwo. Z Wiednia telegrafują. Urzędnik 
prokuratoryi skarbu dr Oskar Hofmeister za- 
strzelił dziś w nocy swojego przyjaciela, urzędnika 
bankowego Holdhausa. Holdhaus bowieru x;12% 
się sprzeciwiać małżeństwu swojej siostry z Hofs 
meistrem. * s 

M:ły synalek. Jak donoszą z Monachium, 16» 
letni uczeń tamtejszego gimnązyum, syn kasyera 
głównego urzędu podatkowego, zabrał ojcu kiucze 
od kasy, skradł z niej 54.000 marek i uciekł, 

Kradzież wagonowa. Podczas podróży z Luga- 
no do Mentony na Riwierze skradziono rosyjskiej 
hrabinie Kuzdumew (?) z przedziału I klasy koszto- 
wności na sumę 50.000 franków, 


„paranoi“ prześladowczej, poddane skrupula- 
eksperci zaliczyli do symu< 


lal apt. Sanitas KTaóW, ul. Długa 16 
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z pory we POF FITER NAE; 
Orkan. Z Rzymu telegiafują, Wczviaj »aalał tujczy polskie, choćby to były arcydziera, Brak pe-|którem br, profesorów, większością 
silny orkan, który zniszczył część wy-|wnej ręki, dający się spostrzegać u dyrekcyi teatru |jednego (sic) głosu, przystąpić do akcyi wy- 
stawy Najbardziej ucierpiał pawilon rosyjski|w wyborze sztnk, był powodem Żądania kreowania | borczej. Związku ekonomicznego urzędników. 
‘i węgierski. $ instytucyi artystycznego kierownika dramatu, Po- | W dalszym ciągu uchwaliło zgromadzenie je- 
Pożar Kapitolu w Arpany. Jak wiadomo z dzi- |wołano początkowo na to stanowisko Tadeusza Pa: | dnogłośnie kandydaturę prof. II szkoły realnej, 
"siejszego porannego wydania naszego pisma, pożar | wlikowskiego, ale niemożliwość współdziałania jego| p. Antoniego Marcinkowskiego, który 
zniszczył część Kapitolu w Albany. Biblioteka pań-|z dyrektorem Hellerem, spowodowała jego ustąpie- | jest członkiem Polskiego stronnictwa demokra- 
stwowa, tudzież dokumenty i rękopisy bardzo cenne |nie, Następnie powołano śp, M. Gawałewicza, po |tycznego, * EP x PIT O A 
spłonęły, Miasto Albany, liczące przeszło 100.000 | śmierci zaś tego nikt już nie objął tego stano-| Jak to już komitet demokratyczny ogłosił, 
mieszkańców, jest stolicą stanu nowojorskiego, w |wiska. Sezon następny zaznaczył się pewnym do- | Polskie stronnictwo demokratyczne nie ma nic 
której obradują stanowe ciała prawodawcze i re-|datnim objawem. Wystawiono cykl Słowackiego, | przeciwko temu, aby urzędnicy-radcy miejscy, 
zyduje gubernator. Centralne władze stanu nowo- |który mimo braków w reżyseryi był wielkim plu-|do tego stronnictwa należący, byli w przyszłości 
jorskiego mają siedzibę w „State Capitol“, bn-|sem na korzyść dyrekcyi, Ale to był plus jedyny. |członkami utworzyć się mającego Zjednoczenia 
dynku położonym przy Statestreet, Gmach ten, zbu- | Komisya domagała się wystawienia kilku doskona- |urzędniczego w Radzie miejskiej i aby mieli 
dowany w stylu renesansu francuskiego, jest czwo- |łych dzieł polskich, ale żądania te nwzględniono | wolność głosowania w sprawach ekonomiczno- 
robokiem, posiadającym front długości 80 metrów, |tylko w bardzo małej części, W przedstawieniach |urzędniczych, będąc równocześnie członkami 
boczna zaś długość wynosi 120 metrów. Środkowa | popołudniowych repertuar jest nieodpowiedni. Do | klubu demokratycznego, tiini y. pr 
wieża ma 90 metrów wysokości, próca niej są 4 | plusów w ostatnim sezonie teatralnym zaliczyć na- 7 Wyb f a n ; 
wieże narożne. Kapitol w Albany, wzniesiony % ja- |leży wystawienie cyklu Fredry, a także w ostat- ybory z Koła małego handlu. p. 
snego granitu polerowanego, jest pod względem |nich czasach szeregu dzieł polskich, Teatr jest za |  UZIŚ odbywają się wybory z Koła małego 
architektonicznym jednym z najcenniejszych bu-|drogi dla szerszych warstw, należy więc zastano- |uandla i przemysłu (Koło IIIa). — Wybory te 
dynków w Stanach Zjednoczonych i zajmuje ogromną | wić się nad obniżeniem cen, albo nad siworzeniem spoczywają wyłącznie prawie w ręku wybor- 
przestrzeń 1-20 hektara, Budowę jego wedle planów | drugiego teatru. Mowca przypomina w tem miejscu |Ców żydowskich. Stronnictwo. niezawisłych žy- 
"Tomasza Fullera, rozpoczęto w r. 1869, ukończono | rezolucyę już raz uchwaloną, z wezwaniem do ma- | dów postawiło na liście kandydatów dotychcza- 
w r. 1894. W Kapitolu mieszczą się biura rządo- | gistratu, aby rozpatrzył sprawę stworzenia drugie- |SOwych członków Rady miejskiej, posła dra 
'we, biura gubernatora, sala posiedzeń Izby, muzeum |go teatru we Lwowie. . |Ignacego Landana, dra Wilhelma Krongol- 
z trofeami i sztandarami z wojny secesyjnej i bi-| Radny Lewicki zapytywał o stan sprawy n-|da i p. Mojżesza Schmelkesa. — Wybory 
blioteka państwowa obejmująca 200.000 tomów. |bezpieczenia pensyjnego artystów, ` |z tego Koła odbywają się w trzech sekcyach: 
Sala senatu uchodzi za najwspanialszą na świecie. | Na tę interpelacyę odpowiedział wiceprezydent | W sekcyi 1 (od 1 numeru do 450) do skła: 
Lekkomyślność lotnika, Śmierć lotnika Ceya|dr Aschkenazy, który zaznaczył, iż mimo ko-|du komisyi wyborczej należą radcy m.: Peroś i 
pod Paryżem spowodowana została, jak donoszą z |rzystnego dla miasta wyroku sądu polubownego, | Heuman, jako mężowie zaufauia Liebling i Ro- 
Paryża, jego wprost ślepą lekkomyślnością. Stwier- | Rada powinna czuć pewien moralny obowiązek po- |Senberg. W tej sekcyi głosowało do godziny 11 
dzono, że kilka drutów lewego skrzydła przerwało | niesienia ofiar celem doprowadzenia tej sprawy do |rano 118 wyborców, 
się, skutkiem czego aeroplan runął z wysokości | ostatecznego uregulowania. i W sekcyi 2 (od 451 numeru do 900) skład 
650 metrów, a Cey znalazł śmierć pod szątkamij -W dyskusji nad sprawozdaniem komisyi zabrał | komísyi wyborczej tworzą radcy m.: Bujwid i 
maszyny, Otóż owe druty były już poprzednie prze- | pierwszy głos dr Przygodzki, krytykując spra-| Tilles, jako mężowie zaufania dr Süsskind i 
wane, a Cey naprawił je w ten sposób, że końce |wozdanie i stanowisko komisyl. Dr Przygodzki za- | Bincer. W tej sekcyi głosowało do godziny 11 
obcęgami naokoło siebie nawinął, Oczywiście taka | kończył swe dłuższe przemówienie wezwaniem do |rano 136 wyborców, ma. 
naprawa nie była wytrzymująca i spowodowała ka- | wstrzymania się od czynnego udziała w zarządzie| W sekcyi III (od 901 uumern do 1353), 
łastrołę. teatrem, a do zatrzymania jedynie stanowiska kon- |skład komisyi wyborczej jest następujący: rad- 
Angielska wyprawa blegunowa. Do Londynu] troli. cy m. Koy i Ritterman, jako mężowie zaufania 
nadeszła pierwsza wiadomość o angielskiej wypra-| Radny Ihnatowicz podnosił brak w teatrze | Kluger i Bandet. W tej sekcyi głosowało do g. 
wie do bieguna południowego, urządzonej przez ka- ļ| naszym pietyzmu dla sztuk narodowych, mimo że|11 rano 130 wyborców. . 
pitana Scotta. Okręt „Terra Nova* który wyprawę |teatr ma poważne zadania pedagogiczne i oświa-| Przed gmachem magistrata jak i wewnątrz, 
aka a okolice podbiegunowe, wraca do Anglii | towe, í panujo bardzo silny ruch wyborczy. 
zawinął obecnie do zatoki Half Moon na wyspie| Po przemówieniu r. Janika, który staw l r 
Plewart, Część wyprawy przezimuje koło przylądka Sanie komisyj AA SR SEke ny | Wybory z Czarnej Wsi. ; 
Evansa na Me, Mardo-Sund, w odległości 13 kilo- | części prasy, prezydent odroczył obrady. Dzis odbywają się wybory także z Czaraej 
metrów na południe od przylądka Royds. W osta-| P, Adolf Walewski, zasłażony artysta lwowskiej Wsi, wraz z Kawiorami. Skład komisyi wy- 
borczej z tej dzielnicy jest następujący: 


tnich dniach stycznia b. r. wyruszył kapitan Scott sceny, ciężko zaniemógł. 
z 13 ludźmł kn południowi i powróci do obozu po| Wystawę Podhalańską zwiedziło dotąd z górą |radca Starkowski, w zastępstwie Perosia radca 
2 miesiącach, Okręt „Terra Nova“ z drugą częścią | 3000 osób. W tych dniach rozpoczną się gromadne | magistratu dr Zaczek i radca mag. Sawiński, 
wyraszył na Wschód i spotkał się dnia 4 lutego wycieczki szkolne, dla których ustanowiono specyal- protokolant dr Strojek. —- f 


W Czarnej Wsi kandyduje dotychczasowy 
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b. r. w zatoce Wielorybiej, pod 184 stopniem Za-|nję nizkie cen ara do jw öz 
, FA ba : y po 20 kalerzy od osoby. Dużem arnej wi zannit-i andżu- | ISB De. 
Bri długości, z wyprawą Amundsena, która tam powodzeniem cieszy się również piękny kntalog radca miejski Misi orowski.. Ruch wybor- i rm r jak Chi PR maera SE 6-7 | 
urządziła sobie Jeże zimowe, odesławszy swój okręt |z doskonałym wstępem profesora Pawlikowskiego | CZy W tej dzielnicy jest bardzo słaby, gdyż po- Brania wojenne. Starcie jest nieunik- ze, 


„Eram“ do Buenos-Aires. Okręt „Terra Nova“ po-|i z rysunkami architekta T, Mokłowskiego i arty- | stawiony jest jeden kandydat na radcę miej- 
płynął dalej ku północy, wysadził drugą część wy- |sty-malarza St, Gułka, W tych dniach przybyło na |Skiego. — , ea 
prawy na ląd koło przylądka „Adare“, poczem | wystawę kilka jeszcze dzieł, między innemi piękne| Jak dni poprzednich, policya pełni służbą 
udał się w podróż powrotną do Anglii. Jak z tej |hafty M. Witkiewiczowej, które już rozmieszczono, | przed magistratem, a straż pożarna przy wej:, 
wm vata, by okolicy podhjagariowej znaj-|i parę obrazów, tak, że obe:na wystawa jest już |ŚCiu dO gmachu i do sali głosowania, 
ują się obecnie dwie wyprawy, chcące dotrzeć do | kompletna. Dla wygody publiczności przedłużono: - xa kz 
bieguna południowego: wyprawa angielska pod wo- orik AA wisła ah a T go, Bory f wielkiej a 4003 
dzą Scotta i szwedzka pod wodzą Amundsena. | Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pięknych otwarte |, Jutro odbędą się wybory z Koła II oddział 
Prócz tego w drodze do bieguna południowego znaj-|są cd 10 reno do 41/, po południu w .dnie po- | (Wielka własność). Prąwo głosowania posiada 
duje się wyprawa japońska. wszednie i święta. 281 wyborców. Z tego Koła ustępują do- 
Rosyjska flota powietrzna. Londyński dziennik| Sprawa o morderstwo ś. p. Szenderowicz- 
„Daily Mail“ przynosi z Petersburga sensacyjną | Qgjńskiej. Prof. Rosenblatt prosi nas o stwierdze- 
wiadomość, jakoby rząd rosyjski wyznaczył 180 mi- |nję, że nieprawdziwe są doniesienia dzienników. 
lionów rubli na utworzenie wojennej floty powie: |jakoby objął obronę Lewickiego, mordercy é. s 
trznej i zamówił 300 maszyn do latania. Dotąd Szenderowicz-Ogińskiej, $ 
zakupit rząd 8 biplanów typu Bristol, 5 biplanów| Reperioar teatru miejskiego we Lwowie 
Farmana i 40 monoplanów Blśriota, Cała ta flota| W piątek: „Dziewczyna z lalką”, A 
ma byé dostarczona przed upływem lata bieżącego| W sobote: „Dziewczyna z laiką“, 
- roku. . - i . „| W ziedzielę po poř.: „Dziecko księcia; wieczor: 
Ą AF 5 A nies Mesyasza*, 
Wielka kradzież kolejowa. Z Błapowieszczeń- W poniedziałek: „Ostatnia wola“ i „Dożywocie“ 
ska telegrafują: Na stacyi „Sołdatskaja Pad'* i p KE - > 
pocztylion Zadwcrowskij rozpruł W nocy torbę, za- | SEEE 


brał z niej rb. 200.000 i zbiegł, E. Gabryelaska, Krzysztof ory 
Kraków, Wynajmuje i sprzedaje pierw. 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo- 
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne, Instrumenty używane od 
cen najniższych, 


Jaworski, Szatkowski, Sędzimir, Rosenblat, dr 
Tad. Federowicz (jako zastępca) i Fierich. 

Otrzymujemy następujący komunikat: 

Komitet przedwyborczy mieszczań- 
ski zaleca Szanownym wyborcom przy wyborze 
do Rady miejskiej w dniu 31 marca b.r. odbyć 
sią mającym z kuryi wielkiej własności 
(II b) następujących kandydatów: 

1. P. dra Doboszyńskiego Adama, adwo- 
kata krajowego. — -~ a dd 

2. P. Mensa Rajmunda, budowniczego. 

3. P. dra Nowaka Juliana, profesora Uniw. 
Jagiell. 

4, P. dra Rose 
i prof. Uniw. Jag. 

5. P. dra Starzewskiego Tadeusza, no- 
taryusza. 

6. P. Suskiego Wiktora, kupca. 


„Ko- 


Zmarli. nblatta Józefa, adwokata 
Marya z Kopeckich Trzeciakowa, 
właścicielka dóbr, lat 57, zmarła 29 bm, 
Adela Helena Rakowska, uczerica III. 


kursu seminaryum nauczycielskiego, lat 18, zmarła 


Klimaka; w piątek 31 marca: Balbiny i Korneli; w sobo- 
tę 1 kwietnia Macierz N. P. M. i Hugona, 

Wschód ałońca dnia 30 marca: o godzinie 6 m, 23, 
zuchód o godzinie 6 min, 05; długość dnia godzin 12, 
min, 42. 5 
. Z krakowsklogo obsarwatoryum. — Dnla 29 marca 
termometr doszedł od 4:6 do 198 C,; barometr powoli 
się podnosił. 
| Dnia 80 marca 0 n 
7436 mm, termometru 6'4 C,; wiatr wschodnio -pół- 
nozno-wschodni. x z 

Powszechne wyklady uniwersyteckie 
(w auli I wyż, szkoły realnej o godz, 5). 

We czwartek 30 b. m.: Piotr Franciszek Sękowsk 
Temperament — usposóbienie — charakter (cztory wy- 
klady). m w. ć 

W piątek 31 marca: Prof. dr Wojciech Krajewski: 
Rok urodzenia Chrystusa Pana. PE EY 

Uniwersytet ludowy im, Adama Mickiewicza 

w Krakowie, Szewska 16. 
, We czwartek 50 marca: O Asnyku. (2 wykł, z dekla- 
macyą) Wykładający dr 3tanistaw Kot. 

W piątek: Z psychologii współczesnej. (4 wykł.) Wy- 
kładający dr W. Dawid. < k 4 
Repertoar teatru miejskiego im. Słowackiego 

4 w Krakowie. , 

We ozwartek: „Nora“, (Występ Ir. Solskiej). 


28 b. m, STEA A EE n) | Hr. Wodzickiego Antoniego, wł. dóbr. 
ce ww i Sekretarz: Przewodniczący; 
Z kaleniarza, We czwartek 806 marca: Kwiryna i Jana |; L ruchu WYbOrCZegO. Jan Peroś, Beringer: 


Wybory ze Zwierzyńca. 

Jutro odbędą sią także wybory z Półwsia 

Pierwsze wyniki narad poszczególnych dyka- | zwjęrzynieckiego i ze Zwierzyńca. Z Półwsia 
steryj urzędników i profesorów, przyniosły pe- Zwierzynieckiego kandyduje p. Dudek, a ze Zwie- 
ne niespodzianki, które jednak utrwalić muszą rzyńca p. Wilczyński. : a 
o godzinie 7 rano. stan baromotra | dyrektywę komitetu demokratycznego, 
że charakter jego jest polityczny i że wybory 
z Koła inteligencyi prowadzić musi w duchu 
Polskiego stronnictwa demokra- 
,„,|tycznego. Komitet demokratyczny więc dale- 
"|kim jest od stawiania kandydatur radzieckich 
ze sfer urzędniczych, bez zasiągnięcia opinii do- 
tyczących grup, bo przecież komitetowi demo- 
kratycznemu zależeć musi na tem, aby kandy- 
daci, przez niego stawiani, znaleźli oddźwięk i 
poparcie sfer urzędniczych. Atoli komitet de- 
mokratyczny nie może odstąpić od swoich za- 
sad politycznych i pod tym względem musi s0- 
bie zastrzedz swobodę działania. 

Do tej refleksyi pobudza przedewszystkiem 
wczorajsze zgromadzenie urzędników kole- 
odrazę ART EE jowych. Jak nas informują, na zgromadzenie 
R wj or aetan e, Soki: przybyło około 100 urzędników kolejowych, a 

W niedzielę po poł.: Szklana góra“; wieczór „Echo“ | WIĘG zaledwie piąta część uprawnionych do gło- 
(Występ Ir. Solskiej), sowania. Opinia ogółu urzędników dawno już 


wskazywała na dra Twaroga i inż. Pelza, 
ppp jako kandydatów kolejarzy na radców miej- 


Kronika lwowska. |wi 


Wiedział o tem rewident kolejowy, znany czło- 
Lwów, 30 marca. 


nek stronnictwa wszechpolskiego, p. Taba- 
czyński, i z właściwą sobie wprawą agita- 
Dyskusya teatralna odbyła się w Radzie miasta |torską, sprowadził nieliczną w gronie kolejarzy 
Lwowa przy sposobności szczegółowej debaty nad | garstkę swoich zwolenników, którzy utoną przy 
budżetem. Rozpoczął je referent komisyi teatralnej | głosowaniu z Koła inteligencyi, ale liczbą swo- 
redaktor Laskownieki, który zaznaczył, że se-|ją mogli zaważyć przy uchwalania kandydatur. 
zon 1908—1909 nie był dla teatru pomyślnym, | Nadto, jak nas informują, członkowie „Samopo- 
Komisya starała się o większe uwzględnienie w |mocy*, których p. Tabaczyński wprowadził na 
repertnarze dzieł polskich i o wystawianie sztuk |zgromadzenie, nie mają prawa głosowania z Ko- 
o motywach ludowych, ponieważ w porównaniu jła I. - 2 € Ibański 
z innymi teatrami polskimi za mało uwzględnia się| Przy głosowaniu na polecić się mające kan- koby był obił żołnierza albahskiego Resula, 
u nas utwory naszych autorów. To stanowisko kc- |dydatury, największą liczbę głosów otrzymal Resal podtrzymuj8 jednak swoje twierdze- 
misyi było jednak uważane ze strony dyrekeyi za |inżynier kolejowy p. Pelz, po nim zaś p. Ta-|nie. 
akt nieprzyjazny. Zaznaczywsz; jako fakt wysoce |baczyński; natomiast p. dr Twaróg pozostal d 1 
dodatni wystawienie opery Różyckiego „Bolesław |w mniejszości. Ten wynik głosowania wywołał |kłopocie z powodu presy!, A 
Śmiały“ przeszedł mowca do pzzedstawienia zapa- |w zgromadzeniu wielkie wzburzenie. Jak. mas |ambasadora niemieckiego, który domaga się, 
trywań komisyi na działalność teatru miejskiego | informują, ogół urzędników kolejowych stanow=|aby Schlichtinga pochowano z wielkiemi hono- 
we Lwowie. Pesymistyczne te zapatrywania streścić |czo przeciwny jest kandydaturze p. Tabaczyń-|rami wojskowemi. 
się dadzą w słowach następujących: Bezpłodność | skiego. PAK AE -| Sprawca zamachu, 
1 dorywezość w repertuarze. Nadmierre forsowanie | Podobną, aczkolwiek innego rodzaju niespo- j , by 
premier. Za mała oględność w wyborze sztuk lek- | dziankę przyniosło zgromadzenie profesorów|wykonany. Rząd turecki obawia się Z tego 
kick. Za małe uwzględnianie sztuk narodowych, Za|szkół średnich, odbyte w lokalu „Ogni-| powoda rozruchów wo jskowych. 
wiele marnych sztuk francuskich. Winę tego stanu rze- |ska* nauczycielskiego. Jak nas informują, poj - Ambasador niemiecki żąda jednak, aby wy- 
czy ponosi jednak publiczność, która ignoruje rze- 
r pf PO ia POR PORY > Sa Fa 


Hygieniczne mydła prze- 
tłuszczone toaletowe 


Kraków, 30 marca. 


Zebranie nauczycielskie odbędzie się w piątek 
dnia 31 marca b. r. © godzinie 5 ro poładnia 
w lokala Towarzystwa demokratycznego plac Szcze- 
pański 3. Porządek dzienny: 1) sprawozdanie ko- 
mitetu ścisłego z dotychczasowej akeyi wyborczej; 
2) Wybór kandydatów do Rady miejskiej; 3) wnioski. 


r 


Wzhurzenie w Madrycie, 


(Telegramy „Nowej Reformy“ z 30 marca.) 


Madryt W armii panuje wielkie wzbu- 
rzenie. Obawiają się bardzo poważnych 
wypadków. Król Alfons nagle wróci! 
z Sewilli do Madrytu i zwołał Radę 
ministrów. 

Z Granady donoszą o wielkich demon- 
stracyach, zwróconych przeciw królowej, 
która tam bawi. 


ESEJ PARC ZOP RAZY ARA LEGE 
Zastrzelenie pułkownika 
- niemieckiego. : 


(Telegramy „N. Reformy* z 30 marca.) 


Konstantynopol. Podpułkownik Schlich- 
ting zaprzeczył przed zgonem stanowczo, ja- 


Resul, został ska- 


b 


mieckie donoszą, że bar. Bienerth otrzyma 
dziś z kancelaryi gabinetowej zawiadomienie, 
upoważniające do rozwiązania lzby, 
Rozwiązanie nastąpi najpóźniej 1 kwietnia, a 
w niedzielą 2 kwietnia ogłoszone będzie w 


polityków do cesarza, są bezpodstawne. 


przez bar. Bienertha o opinię, co do terminu 
rozpisania wyborów, oświadczył się po 
porozumieniu z tutejszemi kierującemi osobisto- 
ściami politycznemi, za rozpisaniem wy- 
borów z końcem czerwca. 


5%, (Wilhelm w czasie swojego ostatniego pobytn 
= |w Wiedniu skłonił cesarza Franciszka Józefa 
do wysłania depeszy gratulacyjnej do króla 
włoskiego, z okazyi jubileuszu zjednoczenia 
Włoch. Obóz klerykalny agitował silnie 
ciw wysłaniu takiej depeszy. 


nione. 


tychczasowi radcy miejscy: -Wodzicki, .W. L.| wojskami 


24 godzin i zakończyła się cofnięciem wojsk 
tureckich. 


biście udać do Albanii, 


dziś w Dumie na interpelacyę w. sprawie 
ziemstw. 


|przepisów ustawowych, według których, na wy- 


Rząd turecki znajduje się obecnie w wielkim | Pedagogów £ Pp. 
r a wywieranej przez | dia pr od 8—10. Dla służby ceny względne. 


zany na Śmierć. Wyrok ma być dziś | 


dłuższej dyskusyi, uchwaliło zgromadzenie, wirok wykonano dziś i to w obecności |ków, 


M. MALINOWSKIEGO 


> IAD 


wszystkich attachós 
obcych mocarstw, 
Wdowie po Schlichtingu wyznaczył rząd tu- 
recki 1700 marek miesięcznej renty, - 
Konstantynopol, Ambasador niemiecki otrzy- 
muje w dalszym ciągu kondolencye od wyso- 
kich funkcyonarynszów wojskowych z powodu 
zamordowania Schlichtinga. Pogrzeb odbędzie 
się z wielką pompą wojskową w sobotę. 


—— 


wojskowych 


Sotwekzera Jedwab fularowy ! 


_ Zażądać próbek naszych nowości wiosennych 
i letnich na suknie i bluzki: Foulards, Voile, Cre- 
pa de Chlne, Chinés cachómire, Eolisnne, Mous- 
seline 120 cm. szerokości, począwszy odl 1:40 K 
za metr, ozaroych, białych, jedno- i różnobarw- 
nych, jako też haftowanych bluzek i sukien z ba- 
tyeta, wełny, lnu i jedwabiu, a 
Sprzedajemy tylko z poręczeniem dobre mu- 
terye jedwabne wprost prywatnym, opłacone i już 
m do mieszkania, (Opłata li.tów 25 h„ kart 
Schwe zer et Co., Luzern 024 (Szwajcarya) 
Wy”. materyj jedwabnęch. — Król. dostawcy, 


Przed rozwiązanien 
Rady państwa. 


(Telegramy „N. Reformy* z 30 marca.) 
„Praga. Zarówno dzienniki czeskie, jak i nie- 


1682 3 ? ae a i 

N jświeższe materye na nbrania męskie na tegos 
roczną porę wiosenną i letnią odznaczają się tym 
Tazem Żywemi barwami i deseniami. Znana firmą 
Siegel-Imhof w Bernie (Mor.) wysyła zbiór 
rróbek właśnie zestawiony, który wszędzie spotyka 
sią z podziwem, * © -~ — 2741 : 


` i ote 
JAN GAJEWSKI 


j urzędnik Rady powiatuwej w Cieszanowie ; 
po długich i ciężkich cierpieniach, A 
S opatrzony ów. Sakramentami, przeżywszy 37 § 

lat, zasnął w Panu. $ 


„Wiener Ztg“, 
Wszystkie wiadomości, o powołaniu -różnych 


Termin wyborów. 


Grac. Namiestnik hr. Clary, zapytany 


za P 


sea Telefoniczne I telegraficzne 
wlutomości „Howej Reformy" 


z 30 marca, 


-= Dworskie tajemnice. 
Wiedeń. Obiega tu wiadomość, że cesarz 


W ciężkim smutku pozostała żona i rodzina 
zmarłego zawiadamiają, że eksportacya zwłok 
_ odbędzie się 31 b. m. w Zakopanem 


Osobnycn zawiadomień nie rozsyła się. 


YW. 


prze- 


` Przygotowania ao wojny. K 


' Erwawe starcia w Aibanil, 


Konstantynopol. Rząd turecki zmuszony jest WILLA 2: 
wysłać do Albanii 4000 żołnierzy ze wzglę- 
du na zaostrzającą się tam coraz bardziej sy- h Central 
i. |tuacyę. Obawiają się, że powstanie ogar’ "Pierwszorzędny 
nie całą Albanię. Na granicy czarnogór- p t 
skiej przyszlo do krwawej walki między ensyonat 
tureckiemi a powstańczemi. _ Część polski — świeżo 
pułków albańskich wyśle rżąd do Małej Azyj, odnowiony. 
obawiając się wybuchu rewolty w tych pul- : - CENY 
zę 2411 5 15 UMIARKOWANE: 


h g 
kutari. Walka koło miasta Tutti trwała 


. cukiernice, etażery 
Srebro Stołowe cris zegarki i wyroty 
jubilerskie, poleca najtaniej Emil GOLOWASSER, 
Kraków, Grodzka 25. 2562 2 10 


Muhamed Szefket pasza chce się udać 030- 


Stołypin 1 ziemstwa. 


Petersburg. Stołypin ma odpowiedzieć | Zakład wodołeczniczy i sanatoryum specyalisty 


- chorób nerwowych a 


ra Kupczyk; Anin si 
Pensvonat A. Borońskiej 


Kraków, Karmelicka 24. 


pokoje z utrzymaniem. Tamże obiady w miej 
scu lub na miasto. 


Durnowo i Trepow oświadczają, że do- 
tąd nie otrzymali oficyalnego zawiadomienia, 
jakoby byli na jakiś. czas wydaleni z Rady 
państwa, 

Berlin. „B. Tageblatt“ 
burga: A . 

Wzburzenie przeciw Stołypinowi 
wzrasta. Stołypin zamierza zrobić użytek z 


donosi z Peters 


_„ Kursa telegraliczne, 


Wiedeń, 30 marca, (Giełda południowe.) * 
Marki 117*45, Wenta majowa 9295, Renta koronowi 


padek, gdyby dwie trzecie Dumy oświadczyło 
się przeciw rządowi, rząd obowiązany jest za- 
sięgnąć opinii cara. ) 
Stołypin bowiem jest pewny, że głosowanie 
nad interpelacyami w sprawie ziemstw w Du- 
mie wypadnie dla niego niekorzy- 
stnie. Rada państwa zwraca się również 
przeciw dtołypinowi. F 


` Przypadex Rostanda. 
Paryż. Automobil, którym jechali Rostand i 
jego syn, rozbił się. Syn Rostanda został 
ciężko ranny. 


am A EZ 


oyo pras Tow. žolssnogo 4743: 
25450. Rable 25376, 
hipotecznego 0—*—. 
Usposobienis: silne. 
Berlin, 80 marca, (Giałda poranna.) 
Akcye aogun 21226, Tow dyskontowe 193 12, 
Usposobienie: spokojne. t 3 


. Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopińskt. 
| == SEE o RÓ 
NADESŁANE... «: 


Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
sATA redakoyi) ©0000, x: 


Giełda warszawska. | 


Warszawa, 60 marca. _ s "==" 
4-procentowa renta rosyjska 8416 rb.; premiówka g 
1864 roku 483*— rb.; premiówka z 1866 roka 3/9'—; 
4:|,-proc. obligacye m, Warszawy 9120; 6-proc, poty+ 
ceka rosyjska I emisyi 47960 rb.; 6-proc, pożyczka il 
emisyi 87050; szlacheckie 330*—; 41/,-proc, listy ziem» 
skie 92:55; 4-proo, listy ziemskie 93:80 rb., 5-proo, li 
sty miasta Warszawy 9650 rb.; 4'[,-procentowe listy 
miasta Warszawy 91'25 rub,; 4'/,-procent, listy łódzkie 
83:45 rub.; akcye miasta Lodzi 5U2'50 rb.; akcye Banku 
handlowego warszawskiego 4/8'— rub.; Cukrownie 
376— 1b.; Starachowice 368'66 tb,; Lilpop 14460 zb.; 
Rudzki 88750; Zawiercie 870-— rb.; Zyrardów 262*— 
eb.; Patiłów 1i0— rb,; 6-proo. piotekowskie 93:45 sh.j 
Borman-Szwede 380'—; Berlin 4630. - 
Gielda zbożowa © 
0 marca, — Targ ZBOŻOWY. Rym" , 
pip 11:65 do 1166; pszenica na maj 
11:45 do 11746; parenica na sk 1086 o 1084; 
żyto na kwiecień 8'35 do 8-86; żyto na październik 8 08 
do 809; owies na kwiecień 8'69 do 8*70; owies na pa- 
śdziernik 7°28 do 7'29; kukurodza na maj 563 do 6:64; 
kokarudza na lipiec 0— do 0'—; rzepak na sierpisń 
r d 


> | 


Ki SeldHCKiE: 
Łagodnie rozwalniający Środek domowy dla wszystkich 
którzy doznają dolegliwości w trawieniu i innych skut- 


ków siedzącego trybu życia. Pndełko 2 K, Główna wy- 
syłka przez aptekarza A. MOLLA, c. i k. nadwornego do 


- 


_ stawcę, Wieden, l., Tuchlauben 9, 411 
W aptekach na prowinoyi żądać przetworu MOLLA. 


ZAKŁAD DENTYSTYCZNY 


Dra Tabora 


Szewska 15. 


à 9—12 od 2—6. Dla P. T. 
Oràdynacya od godziny ków zniżki, Ambalatoryum 


3:66 do 18-76. Aj - u 
Oferty mięrne, chęć kupna słaba, usposobienie silne 
piękna. | 


„1941 12 0 


bry gt i zabavah, ada I za 


al facha p śska ok Pa NE o AMM 
SĘ rone OPES NA yTowirzystole, Szkoły luno] 
hA _ najlepsza i naturalna. = | Faj 


Reprezentacya: Perlberger i 


Schenker Kra- 
Grodzka 48. z” 


są przygotowane według najnowszych wyma: 
gań nauki (Prof. Dra Unna i t. d.) o hygieni 
i pielęgnowaniu skóry. +. © 


Wystzegać się naślądownicwi. ~ Cena poawsgy. 0d. 602% 


„a 


`- Dembicki, Fałat, Filipkiewicz, Grott, Hof- 


„Salon otwarty od godziny 9—7 wieczór.|cy domu w Krakowie, przy ul. Miko- 


. 


framcuskie, angielskie 
na I K, z przesyłką 1°40 K. 


1 mieszkania ód 1 kwietnia 


2 i 3 pokoje z przynależnościami do 
wynajęcia. Wolska 38. 2655 1 2 
z praktyką sądo- 


Rutynowany kandydat 4,7 usoeżasta : 


notaryalną, biegły w spornem, szuka od maja 
posady u adwokata lub notaryusza. — Adres: 
Grabowski poste restante Brody. 2722 1 3 


Mężczyzna 


(lub panna), biegły(a) w rachunkowości i pro- 
wadzeniu korespondencyi polskiej i niemieckiej, 
Zgłoszenia: Sedlaczek, 
2724 1 2 


znajdzie umieszczenie, 
Związek krawców, Floryańska 7. 


-Obszerny dom 


o dwóch frontach, z placem pod budowę 

w Rynku, oraz drugi dom przy ul. Ole- 

jarskiej (tuż „przy fabryce dachówek) 

w Mysienicach, zaraz z wolnej ręki do 

sprzedania, — Wiadomość: P. Ignacy 

Gorączka, inspektor policyi, Myślenice. 
2718 I 10 


Osoba inteligentna 
znająca: gospodarstwo, język francuski, muzy: 
ke, poszukuje zajęcia czy to biurowego, czy 
nauczycielki, lub do zarządu domem. Żgłosze- 
nia: Liczba 18 lit. K. poste restante Za- 
kopane. 2721 1 2 


SALON SZTUKI 


w salach magazynu fortepianów firmy: 


B. Gabryelska 


Rynek główny 35 (Krzysztofory). 
Autorowie dzieł wystawionych: 
Axentowicz, Bozńańska, Czajkowski, St 


mann, Januszewski, Kamocki, Karpiński, 
Krudowski, dr Kunzek, Malczewski, Ma- 
karewicz, Mehoffer, Pochwalski, K. Pod- 
górski, Sichulski, Stanisławski, Szankow- 
ski, Uziembło, Weiss, Wyczółkowski, Że- 
łechowski, Żarnecki i inni. 1019 64 0 


Wstęp bezpłatny. 
Sprzedaż także na spłaty do 20 miesięcy 


Parcela budowlana 


7000 sążni, na Nowej Wsi do 

sprzedania. 2589 2 10` 

Wiadomość: Plac Szczepań- 
ski 8, Kawiarnia, St. B. 


Przyjmę 
zdolnych, inteligentnych, chrześcijań- 
skich agentów za prowizyą, do sprzedaży 
nowej ozdobnej książki, która swą tre- 
ścią każdego Polaka zainteresować musi. 
Zgłoszenia adresować należy: Tomanek 
Teodor poste rest. Tarnów. ~ 269218 


C. k: nadw, fotograf B, Henner 


`w Krakowie, ul. Szewska, 
poszukuje panienki lub chłopca do pra- 
ktyki. Zgłoszenia między 5—6 po poł. 
2712 1 2 : 


pies ceter 4 miesieczny 


aportuje, waruje, ładny, jest do sprze- 
dania za 55 koron przy ul. Batorego 17» 
na I piętrze, u lokaja. 2711 1 3 


Młody pomocnik 


z działu korzenno -śniadankowego oraz 
bufetowy, poszukuje posady zaraz. Sta- 
nisława pošte rest. Kraków. 2726 1 4 


Ośrodnik 


zakłada, urządza ogrody, wykonuje wszelkie 

roboty wchodzące w zakres ogrodnictwa. Zgło- 

szenia: „Ogrodnik“, Grzegórzki, ul. Szkolna 48. 
3 


METODĄ RERLITZA 


udzielają lekcyj osobnych i zbiorowych: 


ETAUCEZ 2 wys. wyksztal 
Angiix z wyższ. wykształ. 
BIOMIOC » ms wyksztate. 


Eraków, św. Jana3,lp. 1387 19 0 


1. więdelski koncesyonowany zakład używanych 
pojazdów | uprzęży 


ma sawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy- 
borze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho- 
dzące landa, półkryte jedno i dwukonne kaoczer- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie kabryolety, 
browne i t-d. — Kupuje też wszystko ze 
zwiniętych stajen sa gotówkę lub przyjmuje 
w komis Karei Fisoher Wledeń, Il, Pratera*rase 
72, Hogel Nordbahn. TeL 19107, 131 38 0 


CARRERE Pe ZZA PERECA R. 


(lny zastępca 


do sprzedaży osobliwego, pokup mają- 
cego wyrobu, potrzebny zaraz za 
wysoką prowizyą, 
miesięcznie. Wiado 
konieczne, — 7 
8485 przyj. 
Mossego w Wiedniu, I, 


mości kupieckie nie- 


2713 


którą się wypłaca | cenach fabrycz- 


Z Drukarni "Literackiej w Krakowie. ul. Jagiellońska 10. 


i wiedeńskie 

Za zaliczką i65 K. 
Księgarnia Literacka 
Karol Kwaśniewski 


poleca najnowsze wydawnictwa: - 


Tokarz Wacław. Warszawa przed wybuchem 
powstania 17 kwietnia 1791 r. . K 6:50 
Saitschick R. Prof. Lmdzie i sztuka odro- 
dzenia włoskiego, przekład M. Kreczow- 
skiej, 2 tomy K 6:50 
Kant immanuei. Krytyka praktycznego rozu- 
mu. przekładu dokonał F. Kierski K 3*— 
Michaelis Karin. Niebezpieczny wiek kobiety, 
przekład A. Callier. . . . . MK 
Kasprowicz Jan. Wybór poezyi. . . K 260 
Gumulicki Wiktor. Siódme Amen Imci pana 
Mokrzeckiego, powieść z czasów sa- 
skich ....Kś4— 
Łoziński Władysław. Madonna Basowiska, 
nowyla"<_.-. a. Móc. yo K 6 — 
Przybyszewski St. Zmierzch 
część trzecia i ostatnia. . . . . 
Rodziewiczówna M. Aima, powieść . K 8-40 


Zamówienia z prowincyi uskutecznia się 
odwrotną pocztą za pobraniem pocztowem, 


2559 2 4 


Wa starsza. inteligentna, pracowi- 
owa ta, z dobremi świadectwami, 
zajmie się dziećmi, gospodarstwem domowem, 
szyciem. Szuka miejsca na prowincji. 
przyjąć samoistny zarząd domu. 
„Sumienna* poste rest. Podgórze. 


Jabłka. 


2676 1 3 


stołowych i kuchennych, zielonych sztetyn i 
złotych renet i innych gatnnków jabłek. Sprze- 
daż hurtowna i częściowa po cenie od 36—56 
hal. za kg., codziennie. Mały Rynek, pod zię- 
lonym parasolem, Feliks Dziurzyński. 2645 2 2 


—— mmm 


po przemysłowcu, starsza, zamieszka przy rodzi- 
nie mającej większą restauracyę lub interes. 
Obeznana dobrze w tym kierunku, będzie w za- 
mian pomocą i wyręką. Zgłoszenia. Krakoska 
poste restante Rzeszów. 2648 2 2 


Łąki 


są do wydzierżawienia w Łobzowie pod 
Krakowem. Bliższa wiadomość u dozor- 


tajskiej 1. 5. 2659 2 2 


Do wynajęcia 
od 8 kwietnia, duży, frontowy pokój, z kom- 
fortem umeblowany, na 1 lub 2 osoby, z utrzy- 
maniem lub bez. ul. św. Krzyża 3, I piętro, 
Ogiądać można od 12—1 i 4—5 pop. 2650 2 2 


Lokal sklepowy 


ładny, obszerny, z wystawa dużą, przy ul. Mi- 
kołajskiej 1. 4, (róg Małego rynku) jest zaraz do 
I 2666 2 5 


wynajęcia. Wiadomość u właściciela. 
front., umebl., słoneczny, z wido- 


r o 
Pokój kiem na planty, z osobnem wej- 
ściem, zaraz do wynajęcia z utrzymaniem t. j. 
śniadanie i obiad. — Ul. Basztowa I p., drzwi 
na lewo. 2538 5 5 


Zarzad Kółka rolniczego w Dynowie 


poszukuje od 1 kwietnia b. r. rutyno- 
wanego pomocnika młodszego. 2622 3 4 


- Osoba młoda 


inteligentna, znająca się na gospodarstwie, po- 
siadająca chlubne świadectwa z dużych domów, 
poszukuje miejsca, M. 20. poste rest. Pod- 
górze, za okaz. kwitu inser, 2577 3 3 


kupuje po najwyższych cenach używaną garde- 

robę męską i damską, jakoteż futra, meble i t. p. 

Zawiadomienie korespondentką wystarczy. 
z 1500 17 20 > 


i odpocenie ciała oraz nieprzyjemną woń 


z nóg i pach ciała usuwa 2699 2 10 


„EKSYKAŃS" 


hygieniczny proszek Laboratoryum A. 
Górskiego w Warszawie. 

Główny skład w Drogueryi Magistra 
farm. J. Hanaka i Sp., Kraków, Szewska 5 
Cena pudełka wraz z rozpylaczem 1 K. 


W ipi 
odbitek przedmiotów użytkowych i na podarki 
wszelkiego rodzaju obejmuje mój najnowszy 
główny katalog, który wysyłam natychmiast 
każdemu za darmo, opłacony. C.i k. nadworny 


dostawca Hanns Konrad, Briix Nr 2988 
(Czechy). 786 3 8 


Tylk6 wBrośź 
znaszej wysyłane 
fabryki 
materye na 
ubrania 
meskie i damskie 
najlepszej jakości 


kupują prywatni 
po najniższych 


nych. 


głoszenia pod: W. K. EE" Odcina się każdą ilość! | 
eksp. ogłoszeń Rudolfa | Resztki za bezcen! 


Zażądać próbek. 


Seilerstatte 2 | Pierwsza śląska fabryczna wysyłka su- 
kna „SUDETIA" Karniów (Jigerndorf) 


Nr 90 Sląsk anstr. 68 28 50 


szczególnie žir- 
nül sezono 


w Krakowie, ulica Szewska 1. 11 I 


Nadszedi z Bukowiny wielki transport jabłek | § 


‘| na papierosy z na- 


i zaginione oso 
Zlecenia szczegółowo i dyskretnie. 1899 12 0 


= 


PRZ i 


„Naturalny 
/. nader przyjemny > 
ek przeczyszczający. + 


srad 


Wyrób i główny skład: Apteka Fort. Gralewskiegu w Krakowie. Żądać wyraźnie 
„Figolu Jahra*, Innych wyrobów nie przyjmować, Składy we wszystkich aptekach. 1799 14 50 


Any, : P 
Wyłączna sprzedaż na Kraków 
glazury bursztynowej do podłóg z »Rycerzem« w 6 odcie- 
niach. BSF" Fritze. lakieru emailowego w 21 odeieniach. 


Sporn i Spółka 


Najtańszy skład farb szczotek i artykułów domowych. 


Floryańska 14, Hotel pod Różą 


2719 1 6 


Może Hope 
Zgłoszenia: | $ 


7 = N EAT eA EBI TT 
Przepisuje 
na iuaszynie w kilku językach, uczy metodą amerykańską szybko i dokładnie 
pisania na kliku systemach maszyn, jak Underwood, Remington, Victor, Ideal, 
Sun, Stoewer i t. d, pomnaża pisma zapomocą specyalnej maszyny, po cenach 


nizkich konc. przez c. k. Namiestnictwo Biuro i Szkoła pisania na 
maszynach, Kraków, ul. Kanonicza I. 4, >> - 2681 1 3 


surowe lub cynkowane, ogrodzenia „siatkowe dla domów, wiil, 
ogrodów, parków, drut kolczasty, liny druciane do promów, ma- 
terace druciane, meble mosiężne i żelazne, blachy dziurowane 


lub prasowane, poleca po cenach fabrycznych. - - - - 
Hutter.i Schrantz, tow. akc. w.Wiedniu. 


Cenniki ilustr., wzcry, kosztorysy Egztarcza darmo i opłatnis Reprezentacya dla Galicyl firma 


D. Kurzmann, Kraków, Mostowa 10. — Telefon 1461. 


S S EPE 


WKOWSKU 24, | piętra. 
urządzona z największym komfortem, zaopatrzona w wybór 
znakomitych napoi, wielka ilość gazet. Staraniem mojem bę- 
dzie doborem towarów, szybka i rzetelną obsługą pozyskać 
zaufanie i względy P. T. Gości. 

M. Rirscherbaum, wlasciciel. 


GB Herbata z Brożów GS (6 dawien dawna z Swej dódrod | zapachu zeaną prawdziwą 


af , Horbatg rosyjską 
S 


2544 3 4 


| ZONE 25 100 


„z! ) , 
Oy „ZEN 

«AŻ W. ABAMOWICZA 

a ecu w Erodach na pograniczu rssyjskiem 

1 funt „Familijnej* bardzo dobrej , ,,,.,.. K 280 

1 fant „Melange de Moskou“ w oryg, opak, najlepszej 5*— 

1 fan „imperial“ ceaarskiej, w oryginainom opakowaniu 7*— 

> 1 iuni „Okruciów, z najlepszych herbat kwiatowych 2°40 

m a „momen. Kawa Ceylon gruboziarnisia. franco 5 kg. . =a K 18— 

Herbata z Brodów! Bulion wołyński, bygieniczny, 1 kilo ......K 64% 


v 


Dowodnie zdolny, jak najlepiej polecony 


asiępca oRregowy 


potrzebny do sprzedaży wybornego, co do przystępnej ceny 
wszelką konkurencyę wytrzymującego koniaku francuskiego. 
Bliższe szczegóły listownie. Zgłoszenia z poleceniami przyj- 
muje pod „,Ł'Unisea des Charentes 99548“ ekspedycya ogłoszeń 
M. Dukes Nachf, Wiedeń, I/1. | 2686 1 2 


Cooo?... Tatuś pozwolił! Jest 


to przecież Jacobi — 


Bntynikotynowe . AMA 5 Każde pudełko za 
tutki i Z wiera bardzo zaj- 

; Ą t mujące 

do papierosów! DUPKA 
Prawdziwe tyiko Róntgena. 


w skrzyneczkach 


Jacobi! T 
A IR G U S p najwyższych cenach c, 


pierwsze galicyjskie koncesyonowane 


Przedsiębiorstwo detektywów prywatnych 


pod dyrekcyą Wiktora Kowalskiego w Przemyślu, 
Rynek 10. Telefon 205, 

usłala fakty i szczegóły, sprawdza zeznania i 

zapodania, ly osuby, wyśledza sprawców 

y, bada majątek, posagi i t. p. 


ubrania męskie itp. M. Schwarc, Kraków, 
ul. Estery 11. Kartka wystarczy. 1597 19 20 


Parcela narożna 


przy ulicy Czarnowiejskiej i Szkolnej, frontu 
19><17 objętości 108[_|]* do sprzedania. Wiado- 
mość Binzer, Kraków, Kolejowa 7. 2377 6 6 


PENSYONOWANY 


R odpowiednią czynność za wygodne mieszkanie 
||i skromny dodatek, najchętniej na wsi w zdro- 


|| poste rest. Jasło, za kwitem inser. 


Czwartek 30 Marca 1911. 


"na wiosnę i lato 1911, zawierający około 1000 modeli jakteż gotowo 
kroje na suknie kostyumy, żakiety, spódnice, szlafroki, matynki, bie- 
liznę damską i męską, rękawy, ubiory dla dzieci itd. oraz manekiny 
na wszelkie miary poleca M. Landan, Kraków, Mikołajska 7. 


1842 9 0 


NIEDOKR 


mr 


NIECHAJ PIJE TYLKO 


: o L 


165 


w w u 3 E SBa w, 
jest najlepszen. słodkiem winem cezerwonem. 


29 0 


Do nabycia w pierwszorzędzych handlach. 


Hurtowna sprzedaż: w. Bergel, c. k. uadworuy dustawcu Wieaeń 19/1 | 


Nauka 


jezyka włoskiego i angielskiego. Ulica 
Lobzowska 45, II p, 3 drzwi. 2508 3 6 


"Asystent ftrmttcy! 


poszukuje zastępstwa ewentualnie stałej posa- 
dy. Zgłoszenia pod adresem „Asystent'* poste 
restante Stary Sącz. . . 2523 3 6 


Mały młyn 
wodno-motorowy, tudzież restauracya 
z oberżą, tuż przy znaczniejszej stacyi 
kolej. do wydzierżawienia zaraz. Wia- 
domość: Kraków, ul. Swoboda 2, parter. 

. 2608 2 3 


młody człowiek, żonaty, 
przyjmie jakąkolwiek 


Zgłoszenia pod „Urzędnik“ 


wotnem miejscu. 
2537 3 8 


owe kusa przygotowawcze 


do egzaminu z kuchalteryi kupieckiej, 
pojed. i podw., składanego w c.k. Akademii 
handlowej w Krakowie (lub we Lwowie) — 


B | rozpoczynają się dnia 6-go kwietnia b. r. 


w Szkole buchaltoryi 


Stanislawa Burnatowicza 
w Krakowie, ul. Fioryańska l. 55, I p. 
Telefonu Nr 2038/VII1. - 

P. T. Kandydaci i Kandydatki, chcący ten 
egzamin złożyć w terminie jesiennym. winni 
się już na ten kurs wpisywać, ze względu na 
ograniczoną tylko ilość słuchaczy, która może 
być przyjętą. 7 TEZ 

Na kurs przygotowawczy dc eGzaKuNii 
z rachunkowości państwowej, składanego 
w c. k, Namiestnictwie we Lwowie. na który 
wprawdzie można się zapisywać każdego czasu, 
należy sie wyjątkowo zapisywać także teraz, 
ponieważ nauka trwać musi przez 4 miesiące, 
a egzamin można składać w sezonie letnim 
tylko do końca lipca b. r p 

Wpisy przyjmuje i informacyj udziela oso- 
biście kierownik kursu codziennie w godzinach 
popołudniowych od 3—4. w innych zaś godzi- 
nach persona? Elura buchaiieryjnego w 
Krakowie, ul. Floryańska l. 55, I p. "Telefon 
Nr 20386/VIII, 2517 4 0 


Lokal parterowy 


144 m.[] i sutereny, elektryka, gaz, 
wodociąg. na cele przemysłowe do wy- 
najęcia. Pędzichów 18. 2566 5 5 


Stajnia 


na 4 konie, świeżo odrestaurowana, ze żłobami 
sieingutowymi i obszerna wozownia, w realno- 
ści przy w. Arvańskiej 1. 4. zaraz do wynaję- 
cia. Wiadomość na miejscu. 2504 3 8 


Pożyczki osobiste 


na 4 do 6%, od 200 kor. począwszy, bez porę- 
czycieli. na raty miesięczne po 4 kor. szybko 
i dyskretnie dla osób każdego stanu, uskute- 
cznia Filip Feld, Biuro bankowe i giełdowe. 
Budapest VIL, Kakoczi-ut. Nr. 71. 2453 8 8 


SPLZEKÓMIA 


kredens średni z płytą, 2 łóżka staroniemieckie, 
różne szafy, biurka większe, komoda, kanapy, 
‘kredens kuchenny, lodownia pokojowa większa, 
lampy różne, kika maszyn dc szycia, wanna, 
parawany, wózek dziecięcy, skrzypce lepsze, 
stoły, cytra, samowar i różne inne rzeczy, Naj- 
taniej sprzedaje katolicki handel mebli używa- 
nych i różnych rzeczy. Kraków, uł. św. Jana 
1. 14, sklep. 2429 9 9 


Z powodu wyjazdu 
meble i rzeczy do sprzedania. Plac Ma- 
tejki l. 1, I P., Nr 3. 2314 7 


æ w g a 
Mięso! Mieso! 
Codziennie ze świeżego bicia, w 5 kg, paczkach 
doborowo tylne męso z grubych wołów lub cie- 
lęcinę z pośladka 5 kor., wysyła opłatnie za 
zaliczką $. Mandel, Skałat 36. 2723 


Uboczne zajęcie, 


Dla pp. urzędników, emerytów, nan- 
czycieli it. d. uboczne zajęcie, połączo- 
ne ze znacznemi dochodami. Czynność 
łatwa i można ją wykonywać w szer- 
szych kołach publiczności. Zgłoszenia 
z każdego miejsca z podaniem wieku i 
dotychczasowego zatrudnienia, uprasza 
się nadsyłać pod adresem: „Biuro ase- 
kuracyjne*, Lwów, ulica Brajerow- 
ska 8. 2413 2 2 


Zdolny pomocnik 


zaraz potrzebny do Zakładu fryzyeu- 
skiego Józefa Nowaka, Hotel Saski, 
Kraków. : a 2581 3 3 


Nauczycielki ì KOMY 


rekomenduje bez opłaty biurowej i wpisowej 
Stowarzyszenie opieki nad dziewczętami, Kapu- 
cyńska 3, tamże tani pensyonat dla przeje- 
zdnych osób pracujących na połu pedagogii. 
2602 2 3 wash f 


Mieszkania 
składające się z 2, 3 i 4 pokoi, łaźm 
i klozetu, ośw. elektr. i gazowe, zaraz 
do wynajęcia. Ulica Bonerowska 5. Nr 
tel. 11/51. g ` 2506 4 10 


Kupię lub wydzieržuwie 


handel korzenny, restanracyę, kawiarnie w wię- 
kszem mieście lub też w miejscu kąpieiowem. 
Zgłoszenia: „W. 19.“ poste rest. Kraków, 
za okaz. kwitu inseratow, 2596 3 3 


Buchalter | korespondeni 


polsko-niemiecki, poszukuje kilkugodzinnego za- 
jęcia dziennie. Zgłoszenia pod N. $. poste rest. 
Eraków, za okaz, kwitu inserat. 2665 3 8 


1 MIeCZNKSKU 
w Rudkach 


(poczta, stacya kolej. w miejscu) dostar- 
cza bardzo iamio znanego ze swej 
dobroci masła kuchennego w 
beczkach lub pocztówkach. 25430 


Do sprzedania 


2 łóżka z materacami, 2 szafy, krzesła, Stół, 

komódka, kredens, słupy. portyery i t. d. Ogla- 

dać można od 12 do 4-tej, ulica Pańska 1. 7, 
" "2669 3 3 


Apteka w Kolbuszowej 


agistra far- 
i 2675 2 2 


poszukuje miodszego RER 
macyi. z5 


Miwckat Dr Bendel w Sanoku 


poszukuje z dniem 1 maja b. r. ruty- 
nowanego koncypiemta. Zgłosze- 
nia nieuwzględnione pozostaną bez od- 
powiedzi. 3 2637 2 5 


| . Kamienica 


w dzielnicy I.. w centrum miasta, o 23 oknach 
frontu, nadająca się dla instytucyi kankowej, 
a nadto kilkadziesiąt innych kamienic w dziel- 
Ia OI., IV., V., VI. i t. d.. poleca konces. centr 
biuro kupna sprzedaży nierachomości, Kraków 
Mały Rynek 4, Nr. telef, 1099, 2610 2 8 


Rorespondent-buchulter 


samodzielny bilansista i rutynowany urzędnik 
biurowy, władający w słowie i piśmie bardzo 
dobrze językiem niemieckim, piszący także 
na maszynie, poszukuje posady, Zgłoszenia pod 
M. K. M. 100. poste rest, Kraków. 2485 5 6 


Majątek ziemski 


położony w środkowej Galicyi, stacya 

kolejowa w miejscu, obejmujący 900 

morgów roli, 2300 morgów lasu, gorzel- 

nię, pałac i park, jest z wolnej ręki 

do sprzedania. — Bliższych informacyj 

udziela Biuro notaryalne w Podgórzu. 
- 2684 2 5 


Najlepsze 


instrumenty mżyczne 


sprzedaje z poręczenien 


Zef Tichy w Ołomuńcu 
- nl. Franciszka Józefa 12, 
„Przy kapelach znajdująco się 
instrumenty z wadami wymie- 
niam chętnie na nastrojone lub 
«przyjmuję donaprawyistrojenia. 


pi 


zkom studenckim sprzedaję chę- 

„tnie na miesięczne spłaty za po- 

reką i obejmuję nieograniczoną 

odpowiedzialność za każdy in- 

strument, — Firma słowiańska! 
182 47 0 


Rządca drukarni I. K. Górski 


